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Wielki ziazd katolicki w Wiedniu
Episkopat niemiecki nie weźmie w nim udziału.

jących ją, wskutek czego puścili de- 
speratkę. Nieszczęśliwa kobieta w o- 
czach męża i córki runęła z 4-igo pię­
tra na bruk podwórza, ponosząc 
śmierć na miejscu.

iWIEDEN, 5.9. Mimo, że zjazd katolic- 
■ ki zaczyna Się programowo dopiero dania 
7 września, zaczynają się już teraz tłum­
nie zjeżdżać do Wiednia goście zagiranictz 
Uti ze wszystkich krajów europejskich, 
co uwidocznia siię w zmażonym ruchu u- 
bcznym. Wczoraj przybyła tu wielka wy 
otoczka młodzieży francuskiej, wskutek 
Czego na ulicach i w miejscach publicz­
nych rozbrzmiewa język francuski. Ptea 
sa katolicka notuje ze szOzególlnem za­
dowoleniem edafei Francuzów w kon­
gresie, a w szczególności episkopatu f ran- 
cuskniego Z kardynałem Verdier‘em na 
czele, dopatrując się w tem wyrazu 
Szczególnej sympatji Francji dla Austrii. 
Z równą satysfakcją przyjęto zapowiedź 
dumniejszego niż ogólnie spodziewano 
M*ę przybycia Polaków.
1 Jłentabpost44 korzysta z tej sposobności, 
łry złożyć hołd zasługom króla Sobieskie­
go i wojska polskiego około obrony Wied 
zda i katolicyzmu, co można -uważać za 
pośrednią odpowiedź tego organu kato- 

■jfiakaego na znany przeciiwpoilski wybryk 
dziennika hitlerowskiego „ Wliener Neu- 
ste Nachricihten“. Ten akt kurtuacjii 
JRefchpostni" wobec Polski był wskaza­
ny choćby dlatego, że dzień przedtem 
na łamach tegoż „Reichspoetu“ odezwał 
Się głos ruski, starający się uwypuklić 
redę Ukraińców w armji króla Sobieskie­
go. Wogóle wydaje się ndzał rusinów w 
komitetach kongresu stosunkowo wielki. 
Ważną funkcję w biurze ptrasowem kon­
gresu spełnia np. rusin Taras Berodaj- 
kiewicz.

.Wedłłuig zestawienia buutra, organizu­
jącego zjazd katolicki, zapowiedziało 
ewój przyjazd dotychczas 4 kardynałów, 
30 biskupów i 165 tye. gości, w tem z Pol­
aki J. E. ks. kardynał Prymas Hlond, 2 
arcybiskupów: J.E. ks. Sapieha i J.E. ks. 
iTeodorowicz i trzech biskupów I.E.I.E.: 
Okoniewski, Adamski i Gawlina.

Co się tyczy duchowieństwa katolic­
kiego z Niemiec, to wioścdwie do dnia 
dzisiejszego ciągle jeszcze niewiadomo, 
czy będzie ono wogóle reprezenf owane na 
zjeździe. Że z powodu t. zw. taksy wy­
jazdowej z Niemiec w wysokości 1000 
marek żaden katolik z Rzeszy nie przy­
będzie na kongres, z tem pogodzono się 
już oddawna. Ciągle jednak jeszcze po- 
aostaje otwarte pytanie, jak postąpi kiler 
niemiecki. Przed kilku dniami wystoso­
wał kardynał wiedaeńskii łnnifzeir do ze­
branego w Fuldai na nadzwyczaj nem po- 
łńadzeniitt episkopatu niemieckiego depe­
szę powitalną.

Z odpowuedzi, udzielonej przez episko­
pat niemliecki, nie wynika jednak wcale, 
by na kongres przybyć miał jakiś wyż­
szy dostojnik niemiecki. W odpowiedzi 
jest tylko mowa o tern, że zebrany w Ful 
da episkopat niemiecki będzie się modlił 
» to, by kongres wiedeński spełnił swe 

© w interesie nakazanej przez 
akcji katolliickiej. Dandedawna je- 

liiczył komitet tutejszy, że przyibę- 
ie do Wiednia kaudynał FaraJhaber z 

jum, albo kardynał wirocłiawski 
Ponieważ w wydanej teraz u- 

j liście zgłoszonych gości figu­
rą tylko kardynałowie z Włoch, Firan- 

ji, PólBłci i Węgier, przeto iwmiioskiu je 
się ogól nie, że episkopat niemiecki nie bę 
dzie ryzykował zaitaągu z rządem hitle-

Holandja wypowiada
ROZEJM CELNY.

ŁZDfNDYN, 5.9. Mac Donald), jako 
przewodniczący londyńskiej konfe­
rencja ekonomicznej, ortzymał dziś 
od holenderskiego ministra spraw z^> 
granicznych pismo, wyrażające w i- 
mdenin rządu holenderskiego ubole­
wanie, iż konferencja nie doprowa­
dziła ani do stabilizacji walutowej, 
ani do zmniejszenia wszechświato­
wych ograniczeń handlowych. Wobec 
Itego rząd holenderski uważa się za 
zwolnionego z zobowiązań co do ro- 
zejimu celnego i postanowił wypowie­
dzieć ten rozejm z terminem jedno­
miesięcznym, po którym to czasie za­
strzega sobie całkowitą swobodę dzia 
łania w zakresie ceł.
‘ Holandja jest więc pierwszem pań­
stwem, które wypowiedziało Urzędo­
wo rozejm celny, ustanowiony przez 

rowskim i trzymać się będzie zdała od 
uroczystości wiedeńskich. Niemniej jed­
nak trwają w dalszym ciągu us<iiłowania 
ze strony osobistości1 b. wysoko pcetawio- 
neji, by jeszcze w ostatniej chwili) utmoż- 
illiWilć episkopatowi! kiatialdckiemiu Rzeszy 
udział w kongresie wiedeńskim. Niepo­
myślny narazie wynik .tych usiłowań po-

Dziś lot okrężny
■HM w lotniczym konkursie turystycznym.

WAiRSZAWA, 5.9. •— Dziś zawodni-1 jąc czas niezbędny na postój na lot- 
cy krajowego lotniczego konkmrsn I nisku — czasy startów. Odchylenie 

od ustalonego czasu startu karane 
jest punktami karnemi. Ten sposób 
obliczenia wymaga więc od pilotów 
duiżego opanowania się, regularności 
w locie, dobrej kalkulacji przy zmień 
nych warunkach atmosferycznych 
i t. p. Jaik z tego wynika lot okrężny 
jest doskonałym sprawdzianem war­
tości poszczególnych pilotów tury­
stycznych.

WYCOFANIE SIĘ P. WANDY 
OLSZEWSKIEJ.

P. Wanda Olszewska, która miała 
dziś dokonać próby lotu w obwodzie 
zamkniętym nadesłała do areoklubu 
Polski list, w którym stwierdza, że 
zmuszona jest zrezygnować z udziału 
w tej próbie oraz tem samem z udzia 
łu w zawodach. Jak się okazało po 
Hiiższem przejrzeniu silnika p. Ol­
szewska stwierdziła, że defekt ma­
gneta nie da się szybko usunąć i że w 
ten sposób jej udział w zawodach jest 
niemożliwy. . * -

turystycznego wypoczywają po tru­
dach dwóch dni prób.

Jutro o godzinie 5 irano>nastąpi start 
do próby najtrudniejszej, mianowi­
cie do wielkiego lotu okrężnego do­
okoła Pollsiki. Lot ten prowadzi na 
przestrzeni 5.605 kim., przez 25 lot­
nisk i 2 punkty kontrolne. Pewnego 
rodzaju nowością jest podział trasy, 
której pierwsza część obejmuje głów 
nie Wschodnią Polskę i kończy się 
. zemś w rodzaju półfinału w Warsza 
wie. Druga część lotu skierowana zo­
stała do Gdyni i również zakończy 
się w Warszawie.

Lot okrężny odbywa się na zupeł­
nie innych warunkach, niż loty po­
przednie. Pierwszym warunkiem zwy 
cięstwa jest regularność lotu. Każdy 
z pilotów przed próbą lotu w obwo­
dzie zamkniętym zadeklarował już 
szybkość, z jaką zamierza lecieć. Na 
podstawie tej szybkości i przy znajo­
mości długości poszczególnych odcin­
ków trasy lotu ustala się uwzględnia 

Pożary lasów

PARYŻ, 5.9. Prasa francuska poświęca 
nadal bardzo wiele miejsca licznym po­
żarom lasów, jakie ostatnio wybuchły 
w okolicach Tułaniu.

Przeprowadzane przez władze śledz­
two ustaliło ponad wszelką wątpliwość, 
że wszystkie pożary były dziełem zbrod­
niczej -ręki, najprawdopodobniej jakiejś 
zorganizowanej szajki.

Podnoszony jest charakterystyczny 
fakt, że pożary wybuchały zawsze iw o- 
kołlicy objektów wojskowych, a wfięc fior- 
tyfilkiacyj, składów amunicyjnych i tp. 
i to naraz w kilku miejscach.

Dziennik® przypamlitnają, iż w ubie-

Matka porzuciła na mrozie
HMHH troje dzieci.

Kryńska na ławie oskarżonych, do­
wodziła, że do tego kroku popchnąła 
ję nędza. Po śmierci męża znalazła się 
w rozpaczliwem położeniu bez wyj­
ścia i nie miała innego sposobu, jak 
doprowadzić dzieci pod przytułek, w 
nadziei, że zaraz podrzutkami zajmą 
się.

Sąd skazał Kryńską na 6 miesięcy 
więzienia, nie zawieszając jej 'kary 
jak to zazwyczaj praktykuje się w 
podobnych wypadkach podrzucania 
dzieci przez matki.

WARSZAWA, 5.9. Przed sądeim o-l 
kręgowym odbywała się dziś osobli­
wa sprawa praczki Marji Kryńskiej 
która podrzuciła tiroje nieletnich 
dzieci, w wieku do lat 7, 5 i 4. Dzieci 
te pozostawiła podczas trzaskającego 
mrozu pod przytułkiem przy ul. Fre­
ta. Drobiazgi ubrane były tylko w 
lekkie ubranka bez palt. Sprawą wy­
śledzenia nieszczęśliwej maitki zaję­
ta się policja, która od najstarszego 
dziecka dowiedziała się nazwiska mat 
ki, mając w ten sposób sprawę docho­
dzeń ułatwioną. “ i ! ; | t: j I !

Wstrząsające samobójstwo 
■■UflMHI Desperatka wyskoczyła oknem.

WARSZAWA, 5.9. Zubożałemu kup 
cowi, Noe Weinmanowi, mieszkające­
mu wiraż z żoną Klarą i 18-letnią cór­
ką Lidą przy uu. Pawiej groziła eks­
misja. Właściciel domu, p. Karol Pei- 
chert, trzy razy odraczał już termin 
opuszczenia przez Weinmanów miesz­
kania. Najbliższy termin eksmisji wy 
znaczony był na dzień 7-go bm. Ku­
piec nie mógł zdobyć znikąd pienię­
dzy na zapłacenie zaległego od 10-ciu 
miesięcy komornego. Z tego powodu 
popadła w wielkie zdenerwowanie 
żona Weinmana.

Dziś około jgodz. L30 ju^cy Wetu-, 

gorszył się jednak wskutek zjUzdfu hfr- 
tlertowakiiego w Norymberdze, gdzie zno­
wu dopuszczono się aktu prowokacyjne­
go wobec Austrji, jaik wiadomo bowiem 
Hitler zgotował ostentacyjne przyjęcie 
uwolnionemu przemocą z więzienia w 
Innsbruck u tyrolskiemu przywódcy hi­
tlerowskiemu Hofferowi.

I w okolicach Tulonu.
głycth lotach okolice Tułaniu nawiedzane 
były pożarami lasów. W 1927 ar, policja 
fnanoustka ujęła pewnego inżyniera wio­
tkiego, który, podając śię za dirwalla, pod 
kładła! ogień w lasach. W 1931 r. stwier­
dzono, iż podpalaczem był pewien robot­
nik włoslki, który pracował w tairtaku 
koło Tulónu.

Dzienniki dochodzą do przekonaniia, iż 
na terenie południowej Francji' grasuje 
zorganizowana' szajka szpiegowskai, któ­
ra przez pożary lasów chce zniszczyć, 
łub oonajtmmiej poźbiawtić osłony leśnej 
francuskie umocnienia na granicy wło­
skiej-

mailowa w bieliźnie podbiegła do ok­
na, otworzyła je i usiłowała wysko­
czyć z 4-go piętra na bruk podwórza 
Trzask otwieranego okna obudził 
Weinmana i śpiącą wraz z rodzicami 
w pokoju córkę

Obydwoje, zobaczywszy wspinają­
cą 6ię na parapet żonę i matkę, zer­
wali się z łóżek, podbiegli do okna i 
usiłowali samobójczynię zatrzymać. 
Udało im się chwycić desperafkę, wi­
szącą już nad przepaścią, nie mieli 
jednaik dość siły, ażeby wciągnąć ją 
zpowrotem do mieszkania. Weinma-
now^JOftczęla aryźć i driyjae trzema-Latóznęjpąsiąukiiiwąmiąi.

•g-l

Dożynki u PMatU Welkltk
CZTERECH POLICJANTÓW 

RANNYCH.
WARSZAWA, 5.9. (Tel. wł.). Urzędo­

wo donoszą, że poseł Stronnictwa Ludo­
wego Anaszkiewilcz pod pozorem urtzą- 
dtzenia dożynek ludowych zwołał zgro- 
madizeniie polityczne pod golem, niebem 
w Piaskach Wielkich pow. Stcpnickiego. 
Zebrało się około 5 tys. osób.

Ponieważ władze administracyjne nffie 
wydały zezwolenia na to zebranie, podw­
oja wezwała .uczestników zebrania do ro 
zejścia się. Zebrani) poczęli wznosić O* 
krzyki antyrządowe, wobec cz&go poli­
cja przystąpiła do oczyszczania placu. 
Tlłum zaatakował policję kamieniami. Po 
boja zmuszona była dać w górę strzały 
ostrzegawcze.

Z pośród uczestników zajściia mikt nie 
odniósł szwanku, tylko 4 policjantów od­
niosło ramy od kamieni, rzucanych z tłu­
mu. Wśród rannych jest komendant po 
liilcji pow. Stiopni-ckfego.

Belgja zaniepokojona
O SWE GRANICE.

BRUKSELA, 5.9. Belgijski ministei 
wojny M. Deveze w porozumieniu i 
prezesem rady ministrów hr. Broąue- 
wille w najbliższych dniach zażądać 
ma od parlamentu uchwalenia kredy* 
tów w wysokości 700 miljonów fran­
ków, przeznaczonych na wzmocnienia 
ochrony granic i budowę fortyfika* 
cji. W wywiadzie udzielonym prasie 
minister Deveze zaznaczył, iż wzmoc- 
nineie fortyfikacji jest niezbędne, 
gdyż wypadki jakie mają miejsce w, 
Niemczom mogą napawać niepoko­
jem.

Olbrzymia powódź
W INDJACH.

LONDYN, 5.9. Wediiuig doniiesneń w 
HeMeraibadtu .gwałtowny wylew irzeJrfi In* 
d,uis spowodował szkody, wynoszące do­
tychczas kilka miilljioiniów funtów ezterlitn- 
gów. Setki ludzi pozostały bez dachui 
tiadi głową. Wzbierające gwałtownae wo­
dy zalały już okolice Hukihart i Mhirza- 
ipore. Inne mieijiscawaścii są poważnie za­
grożone. W Hediderabaidtzie nasypy przy­
brzeżne strzeżone eą dniem i nocą przea 
tysiące rabotniików.

Złoto Dunikowskiego
WYWOŁAŁO ZAINTERESOWANIE
PARYŻ, 5.9. Dziennik „Petit Nataoris** 

ogłasza artykuł Dunikowskiego, w któ­
rym wynalazca iwyjaśnia zasady nauko­
we swego wynalazku.

Dziennik ze swej strony uzupełnńai wy-1 
wody Dunikowskiego komentarzem, w! 
którym zapoznaje czytelników z metodą 
wydobywania złota. Polega ona na dzia­
łaniu wysokiej temper atuty do 1400 
stopni na znajdujący się w Obrębie pola 
magnetycznego milnerał, który pod dzta- 
łaniiem tettnperatuiriy w specyficznych wa­
runkach może diać złoto. Kruszec, otrzy­
many w ten sposób, różni snę jednak od) 
prawdziwego złota wiiidtmem przy anali­
zie spektralnej oraiz punktem topliwości, 
która w metalu Dunikowskiego jest O 
230 stopni wyższa.

Według doniesień „Petit Nicoife", Iba-, 
dania naukowe przeprowadzić miial eks­
pert konsorcjum szwedzkiego, które za- 
interesoiwałlo się metodą Dunikowskiego^ 
Również gr.ujpa iflinansistów amerykań­
skich pertraktuje z wynalazcą. Decydu­
jące próby odbędą się w Szwajcarji w 
■obecności uczonych szwajcarskich, nie- 
miieckicM> i włoskich.

Dowcip bandyty
PODATEK OD RABUNKU.

LWÓW, 5.9. Znany policji lwowskie/t - . ~
bandyta podkarpacki, Czajkowski, na­
desłał do urzędu skarbowego w Horodeffl 
ce 25 zł. wraz z pismem, w którem po­
da je, że jest to podatek obrotowy od Zra­
bowanych przez niego pieniędzy w cza­
sie jego napadów za rok ubiegły.

Za zuchwalcem prowadzone ea ener*
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KLĘSKA ROLNIKÓW.MH ZONIA
Kierownicy naszej polityki gospo­

darczej wiele mówią o rolnictwie. Roi 
nictwo doczekało się całego szeregu 
ustaw, które miały je wyprowadzić z 
przesilenia. I cóż te ustawy pomogły? 
Czy stworzyły one warunki, któreby 
uczyniły warsztat rolny rentownym 
i umożliwiły mu przetrwanie?

W tej chwili rolnictwo nasze znala­
zło się w rozpaczliwej, wręcz kata­
strofalnej sytuacji. „Przewidująca*1 
polityka rolna jakoś nie zapobiegła 
temu, że ceny zbóż spadły do nieno- 
towanego poziomu. Takiej obniżki 
cen zboża, jak obecnie, nie mieliśmy 
nigdy w okresie pożniwnym. Dobit­
nie ten spadek cen ilustrują cyfry. O- 
to tabelka porównawcza notowań gieł 
dowych z ostatnich czterech lat. (Ce­
ny za 100 kg.):

Wymoma tych cyfr nie potrzebuje 
być szeroko komentowana. W roku 
bieżącym ciągnięto z tytułu podatku 
gruntowego więcej niż w lataicih po­
przednich, w których ceny zbóż były 
daleko wyższe. Czyż taka polityka 
skarbowa nie musiała spowodować 
braku gotówki na wsi i masowej po­
daży zboża zaraz po żniwach? W sa­
mem tem pytaniu mieści się już od­
powiedź. A ile ściągnięto z tytułu in­
nych podatków? A ile z tytułu 'kar za 
zwłoki itd.? Nacisk śruby podatko­
wej był wielki, skoro sama prasa sa­
nacyjna przyznawała, że rolnicy roz­
paczliwie się bronili przed egzeku­
cjami. , .

Znane są więc przyczyny katastro­
falnego spadku cen. Nie winien tu 
kryzys światowy! Zawiniła tu w pier-

wszym rzędzie nasza polityka skarbo­
wa i rolna.

W ślepą ulicę zabrnęliśmy z naszą 
polityką rolną, z której wyjście jest 
naprawdę trudne. Jakież będą kon­
sekwencje spadku cen? Ruina rolni­
ków i ich warsztatów, upadek kultu­
ry rolnej, zniszczenie zdolności na­
bywczej ludności wiejskiej, to wszy­
stko następstwa, które odczuje cały 
nasz organizm gospodarczy.

Oto jedna z pozycyj bilansowych 
naszej „przewidującej i konsekwen- 
tnej‘‘ polityki gospodarczej. „Ulgi**, 
jąkiemi Obdarzono rolnictwo na nic 
się zdały. Nie dały one warunków, za­
pewniających byt warsztatowi rolne­
mu. Rolnictwo, które stanowi podsta­
wę naszego gospodarstwa narodowe­
go zostało podcięte.

sierpień pszenica żyto
1930 33,0 zł. 20,0 zł.
1931 23,5 zł. 22,5 zł.
1932 29,0 zł. 17,0 zł.
1933 20,0 zł. 12,0 zł.
Czem wytłumaczyć ten niesłychta­

ny spadek cen? Jest on wynikiem ma­
sowej podaży zboża natychmiast po 
jego wymłóceniu. Rolnik polski po­
zbawiony zupełnie pieniędzy, irzuica 
swe zboże na rynek, by jaknajszylb- 
ciej zdobyć nieco gotówki, potrzeb­
nej na regulowanie zobowiązań. W 
jakiej sytuacji jest obowiązkiem pań­
stwa rolnikom przychodzić z pomocą. 
Zazwyczaj w takich razach państwo 
zakupuje zboże i niedopuszcza do 
Zbytniej obniżki cen, względnie za­
biega o to, aby płatności rolnicze mia­
ły odpowiednie dla rolnika terminy 
i nie powodowały konieczności maso­
wego rzucania Zboża na rynek. Nie­
stety u nas nie zrobiono ani jednego 
ani drugiego.

Wiele się mówi o akcji interwen­
cyjnej, ale skutków jej nie widać 
Niema widocznie tyle pieniędzy, aby 
istniała możliwość przeciwdziałania 
spadkowi cen ze strony państwa 
przez zakupy interwencyjne. Podaż 
zboża jest widocznie tak duża, że 
środki pieniężne państwa, przeznaczo­
ne na akcję interwencyjną, nie wy­
starczają. Ale pieniędzy może nie 
być! Dlaczego w takim razie nie za­
stosowano drugiego środka, zapobie­
żenia, ąby płatności rolnicze były od­
powiednio rozłożone?

Rzuca się w czy, że nacisk śruby po­
datkowej w okresie przedżniwnym 
wycisnął z rolników dosłownie wszy­
stkie pieniądze, powodując panujący 
obecnie na wsi nie do nasycenia głód 
gotówkowy. Dobitnie o tem mówią 
cyfry. Okazuje się, że samego podat­
ku gruntowego w ciągu czterech mie­
sięcy przed żniwnych (od kwietnia do 
lipca) ściągnięto w bieżącym roku 
więcej, niż w latach poprzednich. O- 
to zestawienie wpływów z tego po­
datku:
1930 (od kwiet. do lipca) 16.263.000 zł I
1931 - ‘ 1
1932
1933

Widok pochodu brunatnych koszul na wielkim zjeździe hitlerowców w Norymberdze.
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PROF. TEODOR LESSING 
zamordowany został, jak to donosiliśmy, w 
Marienbadzie, prawdopodobnie przez hitle­
rowców. Prof. Lessing, żyd, wykładał na po­
litechnice w Hanonwerze. Po dojściu do wła­
dzy hitlerowców, jako żyd i socjaldemokra­
ta, w obawie przed prześladowania, emigro­
wał. Jak wykazało dochodzenie było dwóch 
morderców. Prof. Lessing pochowany będzie, 

•wjodnia z jeeftjAj. Palle&tyaię.

Państwo bez wojska
— stolica bez policji.

13.000 ton. Zarządzenia te, zdaniem 
ministra Muncha, zredukowałyby 
budżet wojska i marynarki z 50 milj. 
koron do 15 milj. koron rocznie. Rząd 
poszedł tymczasem znacznie dalej, a- 
niżeli projekt dr. Muncha i w rezulta­
cie armja 3-mil jonowego państwa 
składa się latem, gdy służą w wo jsku 
rekruci, z 6.500 żołnierza. Zimą nato­
miast, gdy rekruci są zwolnieni nie 
pozostaje nikt ponad kilkudziesięciu 
oficerów i szeregowców w ilości nie­
zbędnej dla pełnienia wart. Gdyby 
więc kiedykolwiek Danja miała być 
zawikłana w działania wojenne — 
wojna mogłaby w tym kraju wybuch­
nąć tylko latem, zimą — nigdy. Ma­
rynarka wojenna składa się z 24 nie­
wielkich okrętów bez ciężkich dział, 
z paru (torpedowców i łodzi podwod­
nych o łącznej załodze 2.500 osób. Je­
dynie flota napowietrzna przedstawia 
się dość pokaźnie, gdyż Danja posia­
da 50 aparatów i zamówiła ostatnio 
100 nowoczesnych Fokkerów.

Ale nietyłko wojska nie widzi się 
w Danji. Niewiele, zwłaszcza w Ko­
penhadze, widać policji. Na bardzo o- 
żywionych skrzyżowaniach ulic znaj­
dują się aparaty alarmowe. Zresztą 
1000 policjantów ukrytych doskonale 
przed oczyma publiczności nie ma 
zbyt wiele w Kopenhadze do roboty: 
mieszkańcy stolicy Danji dumni są z 
tego, że w mieście tem w okresie o- 
statnich dwóch lat wydarzył się je­
den zaledwie napad rabunkowy. Mo­
że dlatego Duńczycy czują się tak 
bezpieczni i tak skwapliwie w okresie 
gwałtownych zbrojeń zreorganizowa­
li swą armję i marynarkę, ogranicza­
jąc liczebność jej do minimum.

A. T.

Kopenhaga, we wrześniu.
Czy to doprawdy możliwe, czy ist­

nieje dziś na świecie państwo, które 
w okresie szalonego wyścigu zbrojeń 
zechce dobrowolnie ograniczyć swą 
armję i flotę do śmiesznie małego mi­
nimum? Państwem tem jest Danja.

Zaczęło się to przed kilku laty, gdy 
rząd przedłożył parlamentowi pro­
jekt redukcji sił zbrojnych Danji 
inicjatywa ta powitana została gorąr 
co w Genewie, gdzie wskazywano na 
IDanję jako wzór do naśladowania14.809.000 zł _________________

13.445.000 zJiDopiero po 2 latach energicznej wal- 
17.518.000 złl^i nj,ższa parlamentu duńskiego 
-------  *— Fołkenting — wyraziła swą zgodę 

na ten projekt. Ale w iżbie wyższej 
— Landstingu — opozycja zwycięży­
ła kilku zaledwie głosami i cały pro­
jekt został odłożony ad acta. Już póź­
niej nie chciano poruszać tej drażli­
wej, sprawy, bo kryzys gospodarczy 
scementował partje większości, oraz 
opozycję w jedną całość, której pa- 
trjoityczna Danja nie cthciała rozbijać.

W ten sposób powstała groteskowa 
i paradoksalna sytuacja, że Danja 
jest krajem „nieoficjalnie irozbrojo- 
nym‘. Rząd bowiem, nie oglądając się 
na uchwały parlamentu, przed dwo­
ma laty przeprowadził projektowaną 
reorganizację armji i floty. Przy (rea­
lizacji tego programu poszedł nawet 
znacznie dalej, aniżeli no pierwotnie 
projektował minister spraw zagra­
nicznych dr. Peter Miinch. Według je­
go planu wojsko (przy ludności 31/,2 
miljona) miało liczyć 6—7000 żołnie­
rza łącznie z 1.600 rekrutów powoły­
wanych rok rocznie do czynnej służ­
by. Marynarka duńska miała być o- 
graniczona do okrętów wojennych i 
toęp.edowiców o łącznej pojemności

SZCZEGÓŁY PROJEKTU.
Jeden z redaktorów projektu kon­

stytucyjnego BB. poseł Mękarski wy­
głosił we Lwowie odczyt, w którym— 
jak podaje lwowskie „Słowo Polskie" 
— m. in. oświadczył:

Podczas, gdy wygotowany przez Blok Bez­
partyjny w r. 1951 projekt zim.ian ustrojo­
wych oczyszczał jedynie ustawę konstytu­
cyjną z marca 19£łl r. z przeróżnych wybu­
jałości fałszywie pojętego Judowładztwa i nie 
mniej fałszywiej pojętego parlamentaryzmu, 
to Konstytucja, która niezadługo będzie prze­
dłożona Sejmowi, dlo gruntu różmli solę od u- 
sitiaiwy marcowej i mniemał żadnych z milą nie 
będiziie miitalta punktów stycznych. Wszystko 
będzie w niej na innych zbudowane podsta­
wach, poczynając od. roli w państwie Prezy­
denta Rzeczypospolitej, a kończąc na stru­
kturze ciał prawodawczych, zwłaszcza Sena­
tu, którego zarys naszkicował niedawno w 
swem przemówieniu pułkownik Sławek.

IDEOLOGJA SEKSUALNA.
Organ sanacyjnego „Łegjonu mło­

dychpisemko „Państwo Pracy*4, we 
wstępnym artykule oświadcza:

Nasza młodość, epoka w jakiej żyjemy, am 
bicje, jakie w stosunku do nas samych ży­
wimy, zobowiązują nas do jasnego postawie­
nia tej sprawy, do wyraźnego określenia 
podstaw naszej, młodolegjonowej, moralno­
ści seksualnej.

Jak się przedstawiają zasady tej 
.,młodolegjonowej“ moralności sek­
sualnej? Bardzo demokratycznie.

Przelotny stosunek może związać legioni­
stę z kobietą z każdego środowiska; o ile nie 
pociągnie on za sobą żadnych konsekwencyj 
dila kobiety, nie wywoła żadnych zobowiązań 
dla ILegjonisty.

Ale szanse są równe i rówine powinien mieć 
względy legjonista w stosunku do każdej ko­
biety z każdego środowiska społecznego.

Czernże się ta zasada „młodolegjo- 
nowa‘‘ różni od „starolegjonowej"? 
To narzucające się każdemu pytanie 
organ „Legjonu młodych*4 pomija mil 
czeniem.

ŻYDOWSKIE APETYTY.
„Hajnt*1 z 29 ub. m. rozpoczął stre­

szczenie pracy żyda krakowskiego, 
Józefa Diamenta „Gospodarcza ago- 
nja żydów w Polsce" (artykuł „Nowe 
ghetto dla żydów w Polsce").

Żydzi są wpychani do handlu, jak 
do ślepej ulicy:

— Tutaj, w tej uliczce, jest coraz ciaśniej 
i ciaśniej, powietrze coraz więcej duszne-.

Żydom wszędzie ciasno: w rolnic­
twie, w przemyśle, w zawodach wol­
nych; jeszcze względnie swobodnie 
jest w adwokaturze, ale nie na długo:

— Dlaiży dów pozostają przeto trzy możfli- 
wości: 1) stanowisko urzędnika — państwo­
we lub prywatne, 2) handel, 3) rzemiosło...

W 1924 r. urzędnicy-żydzi stanowili 
na urzędach 13 pro milile, dzięki po­
zostałości z czasów austrjackich. O- 
becnie jest mniej, jakkolwiek staty­
styki brak:

— Łatwo sobie przedstawić, jakie skutki 
pociąga za sobą taki stan dla życia gospodar­
czego żydów... Rząd jesit obecnie olibrzymiitm 
przedsiębiorcą: prowadzi on interesy, wyry­
wa z rąk prywatnych wciąż nowe i nowe ga­
łęzie gospodarki...

Przedstawicielstwo żydowskie w 
Sejmie prowadzi walkę z tendencja­
mi „numerus clausus1. Jest to błąd. 
Trzeba dążyć do obsadzenia urzędów 
a nietyłko wyższych uczelni:

— Jeżeli rząd nie będzie dawał stanowisk, 
jakież znaczenie może mieć dyplom wyższe­
go zakładu. Ci wszyscy, którzy walczą prze-' 
ciw numerus dlausus winni to wziąć pod u- 
wagę i pamiętać, że walka nie jest dostatecz­
na...

Apetyty żydowskie rosną i kierują 
się jeszcze wyraźniej w stronę zaży-i 
dzenia urzędów w Polsce. W tym sa­
mym czasie, kiedy Rzesza odmawia 
im praw obywatelskich, żydzi dążą do 
tego, ażeby opanować nietyłko polski 
handel i polskie rzemiosło, lecz i pol­
skie źyc-ie państwowe, w sposób ja­
sny i otwarty, przez obsadzenie urzę­
dów. Czem się dzieje, że tak rosną a- 
ipetyty żydowskie w Polsce? Kto ich 
do tego ośmiela i zachęca swoją poli­
tyką wewnętrzną — nie trudno od­
gadnąć...

KAUKAZ STAROŻYTNY.
W starożytnych grobach Kaukazu odnale­

ziono cenne przedmioty z bro.nz u: broń, ozdo­
by, posążki ,itp. Zabytki te wskazują na ści­
sły kontakt starożytnego Kaukazu z krajami 
kulturalnemi starożytnego Wschodu: Assjr- 
rją, Babilbo-nja i Egiptem.
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NASZE 
SPRAWY NA PÓŁKACH KSIĘGARSKICH

Każda pora roku zapisuje się w 
budżecie domowym jakąś soibie tylko 
właściwą pozycją po stronie wydat­
ków: po wiosennych wydatkach na 
wycieczki, ,po wakacyjnych na wy­
jazd do obozów i na letniska nadcho­
dzi wydatek wrześniowy na książki 
szkolne. Początek roku szkolnego roz 
poczyna się pod znakiem gremjalne- 
gp odwiedzania składów księgarskich 
które <w tym okresie mają swoje żni­
wa.

Sądząc z tegorocznego dużego ru- 
w księgarniach, sytuacja w tej 

dziedzinie handlu nie uległa pogor- 
azenia. \

— Brach w księgarniach jest w tym 
sofcn rzeczywiście większy, niż w la- 
itacb poprzednich — wyjaśnia nam p. 
Fdrnnmd Gruszczyński, właściciel 
łoóęgjtmi „Wiedza11 w Sosnowcu i 

ący miejscowego koła 
rzy. — Ale cóż z tego, kiedy o- 
są znacznie mniejsze. Ptezyczy- 

jna tego tkwi w tem, źe jak to ogólnie 
fwśadomo, książki dla I, II i V oddziału 
staniały o około 60%. Wystarczy po­
wiedzieć, że elementarz, który daw- 
ntej kosztował i zł. 80 gr., obecnie ko- 
sztuje tylko 60 gr. Ceny książek są 
ustalone przez Ministerstwo oświece­
nia i do tej ceny musi się dostosować 
wydawca i księgarz przy sprzedaży

— Co oznaczało ogłoszenie panów 
(w prasie miejscowej o nieudzielaniu 
rabatów?

— Dotychczas praktykowane byłe 
iW księgarstwie udzielanie 10-procen- 
tówych rabatów szkołom i instytu­
cjom społecznym. W obecnie skalku­
lowanej cenie książki uwzględniony 
ijest już i rabat, tylko że korzystają 
z niego nie tylko instytucje, ale każ­
dy kupujący książkę. Dlatego zarów­
no przy nabywaniu przez klijentów 
sbu książek czy jednej książki, cena 
jest jednakowa. Nadmienić muszę, że 
księgarze przed oddaniem kupionej 
książki klijentowi muszą nakleić na 
nią 10-groszowy znaczek na Towa­
rzystwo popierania budowy szkół po­
wszechnych. Koszt tego znaczka po­
nosi księgarz. W tych warunkach nie 
może być mowy o rabatach.

Cenne wyjaśnienia p. Gruszczyń­
skiego uzupełniamy sobie oglądaniem 
poianiałych elementarzy. Za 60 gro- 
'szy nie można wymagać nadzwyczaj- 
'ności, ale to, co wydawcy dają dzie­
ciom do ręki wygląda zgoła .ponuro 
'Papier siwy, prawie jak do pakowa­
nia, druk zamazany, rysunki kresko­
we, ^broszurowanie bylejakie. Jeżeli 
te książki przetrzymają do półrocza 
energiczny atak rąk dziecięcych, to 
będzie to zdarzenie cudowne. O tem. 
aby którykolwiek z tych 60-groszo- 
wych elementarzy mógł być użyty na 
rok przyszły — mowy niema. Za ta­
mte pieniądze psi mięso jedzą. Zwy­
kłe elementarz służył starszemu bra- 
jtn i młodszej siostrzyczce, a potem 
jeszcze zupełnie porządny i piękny z 
prolorowemi obrazkami na trwałym 
^papierze i w mocnej okładce dosta­
wał się do rąk biedniejszej 
(Taki elementarz za 1 zł. 80 g 
gaasą barwnych obrazków, które, sta­
nowiąc wielką radość dila oczu dzie- 
rśęcyeh, były nielada. pomocą w na­
uczaniu — kosztował koniec końców 
taniej, niż świeżo wydany elementarz 
za 60 igr. Na tej kombinacji wszyscy 
tracą: rodzice, pedagog i księgarz, któ 
Iry, oczywiście, nie jest odpowiedzial­
ny za wygląd książki.

' Przechodzimy do innych spraw 
księgarstwa.

— Czy i w jakim stopniu dała się 
odczuć w Zagłębiu stagnacja w dziale 
szkolnym?

— W tym roku młodzież nie kupu­
je pomocy naukowych — wyjaśnia 
ŁGruszczyński. — Wiadomo, że do 

bdego przedmiotu poza podręczni­
kiem podstawowym są jeszcze uży­
wane książki pomocnicze. W księgar­
niach dział ten zamarł zupełnie. E- 
Jderki, cyrkle itp. też nie idą. Map i 
gobusów również się nie sprzedaje

awniej dużych atlasów sprzedawa­
ła średnia księgarnia 20, teraz dwa i 
■to jeszcze na spłaty. Daje się też za­
uważyć zupełny upadek ibibljotek

•stkich typów uzupełniały swoje księ­
gozbiory, Każda ze szkół przeznacza­
ła na ten cel około 100 zł. Od 2 lat z 
wyjątkiem dwóch—trzech szkół w 
Sosnowcu inne szkoły nie mogą sobie 
na to pozwolić. , , — - -

— Jakież więc działy książek mają ką wziętość, teraz zupełnie zamarł.

— Beletrystyka przeszła z księgar- dziedziny zagadnień lekarskich.
I Ipowodzenie?

ni na ulicę. Prawie nikt powieści nie 
kupuje w księgarniach. A co sprzeda- 
jemy? Będzie to pewnie nowością 
dla społeczeństwa, gdy się dowie, że 
po podręcznikch szkolnych jedno z 
pierwszych miejsc w naszym handlu 
zajmuje dział prawniczy. Ciągłe zmia 
ny w ustawodawstwie powodują po­
trzebę zapoznania się z niem. Stąd 
popyt na literaturę prawniczą. Na- 
iprzykład .ustawa o zapobieganiu .upa­
dłości jest obecnie bardzo poczytna i 
broszury, odnoszące się do tej kwe- 
stji są kupowane w dużej ilości. To
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KALENDARZYK.

KRONIKA ZAGŁĘBIA
Środa

Dziś Zacharjasza
SK Jutro Jana m.
W Wschód słońca 5 m. 

Zachód a 18 m.
05.
19.

Kinoteatry w Zagłębia
dziś wyświetlają:

SOSNOWIEC
ZAGŁĘBIE: NarzeczMnia z Wiednia. 
PAŁACE: Maleńka z Mmltpamasse. 
EDEN: Zbrodniarz.

BĘDZIN
NOWOŚCI: Serce offlbfrzyma (CŁało). — 

Rerwjia na scenie.
ŚWIATOWID: Pniattljmorwia Bilom dymlka i 

Mój [>rz yjacii krok
DĄBROWA

WANDA: Rozkoszna przygoda.
ARS: Włóczęga. 

ZAWIERCIE
STELLA: W diiemta krzyża.

.....-o------
X Z SĄDOWNICTWA. Sędzia Sądiu o- 
kręgowego w Sosnowcu p. Władysław 
Haibdatnk-lBfiiałdbrzeiski został mianowany 
dekretem Prezydenta Rzplltiitej z dniilai 2 
sierpnia ub. sędzią okręgowym śledczym 
Sądu okręgowego w Warszawie.
X RUCH LUDNOŚCI W SOSNOWCU. 
W U kwartale rjb. zuch ludności w Sos­
nowcu przedstawiał się następująco: mał­
żeństw zawarto 204, w tem żydów 30, u- 
rodziin 501 (101), zgonów 259 (33), w tem 
niemowląt 54 (2). fil'
X APLIKANCI SĄDOWI mają podob- 

już w krótkim czasie otrzymać upo­
sażenia miesięczne przywiązane zasad­
niczo do piastowanych przez nich fun- 
kcyj urzędniczych. Dotychczas aplikan­
ci przeważnie zrzekali się tych uposażeń 
agory przy obejmowaniu aplikacji. Po­
twierdzeniem tej pogłoski ma być fakt, 
że niedawno otrzymali aplikanci legity­
macje urzędnicze, uprawniające do zni­
żek kolejowych 50°/o. Pogłoski1 o uposa­
żeniu aplikantów krążą uporczywie w 
sferach młodej pałesfcry i wywołują zro­
zumiałe zainteresowanie.
X NOWE PRZEPISY DLA CHORYCH 
LECZONYCH MALARJĄ. Departament 
służby zdrowia Ministerstwa, opieki spo­
łecznej wydał .rozporządzenie w 6prawie 
leczenia maliair ją, co stosowane jest jako 
zabieg w stosunku chorych na paraliż 
postępowy. Ponieważ nowa metoda lecze­
nia zagrażać może rozpowszechnianiem 
maliarji, Ministerstwo zarząd®!10 by le­
czenie takie odbywało się wyłącznie w 
zamkniętych zakładach leczniczych. Za­
strzyki malarji dla pacjentów przycho­
dzących dio ambułiatorjów będą wzbro­
nione. W szpitalach, gdzie maliar ja stoso­
wana jest jako zaibeg leczniczy chorzy 
zakażeni, mają być izolowani.
X KOSZTY UTRZYMANIA w Zagłębiu 
Dąbrówek iiem zmniejszyły się w ub. mie­
siącu, wedlluig obliczeń komisji staty­
stycznej przy inspektoracie .pracy, w eto- 
omniL-ni rlzN taijPinmniiifł .tjK. aOJSS irkr/hP * 

samo można powiedzieć o prawie o 
spółkach, o prawie wekslowym i u- 
stawie samorządowej. Obok działu 
prawniczego największe powodzenie 
moją żurnale mód. Natomiast dział 
techniczny, który dawniej miał wiel-

Również nie sprzedajemy książek z 
ich.

•— Naogół więc niewesoło.
— O, tak, niewesoło. Żadna dziedzi­

na handlu nie odczuwa w takim stop­
niu upadku w społeczeństwie zainte­
resowań kulturalnych jak księgar­
stwo. Jesteśmy czułym barometrem, 
który w sposób niezawodny wskazu­
je upadek tych wszystkich wartości 
w narodzie, o których się mówi, że są 
najcenniejsze, a których w obecnej 
ogólnej biedzie społeczeństwo naj­
łatwiej się wyrzeka.

(ć.)

Teatr Polski w Katowicach
REPERTUAR.

— „Pocałunek przed lustrem1 ‘

7 bjm. — „Pocałunek przed łu-

ł
Środa 6.9

(premjera).
Czwartak

s,trem“.
Piątek 8 bjm. — „Fraulein doktor11.

----- o-----
X ZAKAZ PRZYWOZU PRUSKICH 
MAP. Ministerstwo spraw wewnętrznych 
wydało rozporządzenie, zakazu jące przy­
wozu do Pofeki nowych map, wiydaiwiai- 
nych przez kantogiraficzny instytut w 
Berlinie. Nowe mapy niemieckie zawie­
rają fałszywe dane statystyczne ze Ślą­
ska, przyczem linję graniczne oznaczone 
na mapach przesunięte są poza faktycz­
ne granice i wyrażają zaborcze zamiary 
Niemiec.
X WYJAŚNIENIE. W związku z za­
mieszczoną przed kilku dniami notatką 
o zespolę pracy na Zielonej w Dąbrowie, 
'otrzymaliśmy wyjaśnienie, iż przy robo­
tach w panku na Zielonej zatrudnione są 
dwie zmiany robotników, przyczem na 
jednej zmianie pracuje wyłącznie L zw. 
zespół pracy, a na drugiej robotnicy nie- 
zespołOwi. Zajście, o którem wtspomdtna- 
illiśmy, miało miejsce, jak nam komuni­
kują, na drugiej zmianie, a więc nie do­
tyczyło zespołu pracy.

Usprawnienie, czy utrudnienie?
PRZEJĘCIE WYMIARU I POBORU PODATKÓW 

PRZEZ URZĘDY SKARBOWE.
Z dniem 1 września rJb. Urząd skar 

łbowy przejął od Magistratu sosno­
wieckiego czynności związane z wy­
miarem i poborem podatku od nieru­
chomości i związany z tem 10-cio pro 
centowy dodatek nadzwyczajny, po­
datek kryzysowy od nieruchomości i 
stuprocentowy podatek komunalny 
od nieruchomości. Również urząd 
skarbowy przejął czynności związane 
z wymiarem i poborem podatku od 
placów niezabudowanych i miejskie­
go dodatku od tego podatku.

Przejęcie tych czynności jest już 
faktem dokonanym. Urząd skarbowy 
zebrał wszystkie akta. W ub. sobotę 
i poniedziałek dwukrotnie przyjeż­
dżała duża platforma i kopiasto nała­
dowano odjechała do urzędu skarbo­
wego.

Od 1-go października urząd skar­
bowy przejmie czynności związane z 
wymiarem i poborem podatku od lo­
kali. Magistratowi do inkasowania po 
zostaną tylko podatki samoistne a 
więc podatek majątkowy od nieru­
chomości, od ładunków, od aktów 
rejentalnych, za prawo jazdy, od 
psów, od zbytku mieszkaniowego, 
inwestycyjny, specjalne opłaty dro­
gowe, podatek wojskowy.

Wszystkie wpływy, które pozosta­
ną Magistratowi do bezpośredniego 

stanwiia. ,czwarta, eześć o-.,

Piękne godła
ZAMIAST NAZWISK.

Ministerstwo opieki' społecznej posta­
nowiło energicznie zabrać się do upo 
rządkowania stosunków w dziedzinie aip- 
tekairstwa. Ostatnio bowiem stwierdzono, 
że wiele aptek, zwłaszcza w wojewódz­
twach wschodnich, istniało bez odpo­
wiednich pozwoleń. Ministerstwo zwira. 
ca uwagę, że konces je mogą być wyda­
wane tyllko jednej osobie. Na szyldach, 
drukach, receptach i t. p. figurować może 
tylko nazwisko koncesjonariusza, przy­
czem pożądane jest używanie godeł: np 
, Apteka pod Orłem", „Apteka pod Zo- 
djakiem", „Apteka etaromiiejsika"".

Apteki, których właściciele do dn.it> 
15 b.m. nie przedstawią llub nie uzyska­
ją koncesji, należy zamknąć.

Wdowy i dzieci, uprawnione do utrzy­
mywania aptek, nie potrzebują uzyski­
wać koncesyj i zezwoleń, prowadzą bo­
wiem przedsiębiorstwa nai podstawie kon­
cesji męża lub ojca.

----- o-----
X ŚWIĘTO PRACOWNIKA UMYSŁO- 
WEGO W GRODŹCU. W związku z ob­
chodem śwęta pracownika .umysfowega 
w dniu 24 b.m. z inicjatywy miejscowego 
oddziału P-Z.ZjPjP. i H. w Grodźciu odby­
ło się oneigdąj organizacyjne zebranie 
przedstawicieli praOcwników państwo­
wych, samorządowych i prywatnych 1 
terenu gmin Grodziec, Bobrowniki1, Łat- 
gisza. Zebranie zagaił i przewodniczył 
p. Tadeusz Dobrowolski, sekretarzował 
p. Stefan Czajer. Wybriatno komitet okrę­
gowy, poczem przyjęto przedstawiony 
przez prezydjum szkic programu uroczy­
stości święta prac, umysłowych.

Zbiórka, o godz. 9 rano obok Związku, 
pochód na nabożeństwo do kościoła pa­
rafialnego w Grodźcu, złażenie wieńców 
na płycie Neznaneigo Żołnierza, poranek 
w łokallu Związku i na zakończenie za­
bawo w klubie Grodz. T-wa. W związku 
z powyższem zostaje zwołane w dndtu 
9 b.m. o godz. 17 w lokalu Związku, o- 
bolk poczty, plenarne posiedzenie koma- 
tetu okręgowego obchodu święta pra­
cownika umysłowego, celem ustalenia 
szczegółowego programu uroczystości.
X OPUSZCZENIE BIEDA - SZYBU 
PRZEZ BEZROBOTNYCH GÓRNIKÓW. 
Po siedmiodniowym przebywiataoi w po­
dziemiach nfielegałnegtoi szybiku na Dę­
bowej Górze, czterej bezrobotni górnicy 
wysżlli na powierzchnię bardzo wycień­
czeni. Szyb został znihzczotny dynamitem.
X P. O. S. W CZeLADZ. Otnegdaj prze­
prowadzono w Czeladzi próbę o odznakę 
P.OS., do której stanęło około 50 osób. 
Dziś odbędzie się ppwitóraa próba.

gólnych dochodów, trzy czwarte po­
bierać będzie obecnie urząd skarbo­
wy, a następnie przekazywać Magi­
stratowi. Jak to w praktyce wyglądać 
będzie, trudno w tej chwili powie­
dzieć. Wszystko to zależeć będzie od 
umiejętnej organizacji pracy w u- 
rzędzie skarbowym i... napięcia kry­
zysowego. Dla podatników sprawa o 
tyle gorzej się przedstawia, że scen­
tralizowanie w jednym urzędzie po­
boru nowych kilku podatków ze 
względów czysto technicznych spo­
woduje dłuższe załatwianie interesan 
tów. Już dziś w kasie skarbowej moż 
na widzieć długie ogonki podatni­
ków. Nieraz na załatwienie trzeba cze 
kać godzinę i dłużej. Oitóż pod tym 
względem sytuacja napewno się nie 
poprawi. i

W sferach magistrackich wyrażają 
poważne obawy co do kłopotów fi­
nansowych, w jakich może się znaleźć 
Magistrat o ile gotówka należąca się 
Magistratowi niezbyt szybko będzie 
przekazywana. Czy obawy te będą 
uzasadnione najbliższa przyszłość 
ipokaże. >

Nadmienić trzeba, że takie samo 
przejęcie czynności związanych z wy 
miarem i poborów podatku przez u- 
rząd skarbowy w Sosnowcu nastąpiło 
i w innych miastach.



\

KOMUNIKATY
— NOWY ZARZĄD ZWIĄZKU REZERWI­
STÓW W STRZEMIESZYCACH WIELKICH 
wyznaczył zebranie na dzień 6 hm. o godz. 
16 i w tym dniu została powołana komisja 
rewizyjna w osobach: pro. przewód. Gorn.ii- 
luszewski, członkowie: J. Miga, Jan Buj­
nowski i J. Furgalsld. Referentem organiza­
cyjnym został wybrany wiceprezes Edward 
Kalaga, który będzie zastępował prezesa na 
czas jego choroby. Zajęcia codziennie, od 
godz. 18 do 21, zaś sekcji piłki nożnej w 
czwartki i sekcji dramatyczniej w piątki od 
godiz. 19 do 21.
— K0MUN1KKT ZWIĄZKU PAŃ DOMiU. 
Zarząd Związku Pań domu oddział w Sosnow 
cu zawiadamia członkinie i osoby zaintere­
sowaną że rozpoczął już pracę z dniem 1-go 
września r.b. Związek przypomina, że se- 
kretarijat i bibijoteka otwarte są od godz. 4 
do 6 popoł. we wtorki i piątki. Związek pań 
domu otwiera poradnię, która będzie rów­
nież czynna w te same dnie, oraz przyjmu­
je zapisy na kursy try-koitarstwa i kroju. — 
* zgłoszenia na kurs przetworów owocowych

------ o------
X ZEBRANIE KÓŁKA ROLNICZEGO 
[W GRODŹCU. W ub. niedzielę odbyło 
się iw Grodźcu rw* szkol© nr. 1 ogólne ze­
branie ezłoników kółka rolniczego. Prze­
wodniczył p. dyir. Hertz, sekretarzował' 
p. Btnonastaiwi Imiołezyk. Sprawozdanie z 
czynności zarządu zdał prezes kółka p. 
Jam Jędrusik, z komisji rewizyjnej p. 
Stefan Kubica, poczem udzielono zarząd© 
wii ahsolntorijium. Nowowybrany zarząd 
pozostał w tym samym składzie oo po­
przednio. Po zamknięciu posiedzenia p. 
iWtiśniewski, instruktor ogrodniczy Sej­
miku będzińskiego, wygłosił bardzo inte­
resującą pogadankę na temat zakładania 
Ogrodów i sadów.
X TWARDY SEN. Mieszkaniec Katowi© 
Edward Szpojcar, wtrącając onegdaj pie­
szo z Sosnowca do domu zapragnął odpo­
cząć. To też położył się na poili nad Brty- 
nicą i wkrótce usnął. Przechodzący obok 
jakiś złodziejaszek skorzystał z okazji 
i skradł śpiącemu portfel z zawartością 
30 zł. oraz dokumentami. Okradziony 
po przebudzeniu się zawiadomił o swej 
przygodzie policję.
X CO KOMU SKRADZIONO? Z miesz­
kania Chiila Federmana w Sosnowcu (Mo 
drzejowska 21) skradziono kafietkę z Ibii- 
żuteoją, wartości około 500 ŻL oraz wek­
sle. i i i Uli

Stanisławowi Żyłce, zamieszkałemu w 
SoenowCiu (Batorego 18) skradziono z 
pcrzed u/rzędu pocztowego rower, warto­
ści 55 zł. i iii' i

Józefowi Torbusow z Sosnowca skra­
dziono pozostawiony chwilowo na ulicy 
św. Jana w Katawicach rower, wartości 
70 zł.

PROGRAM RADJOWY
DUETY WOKALNiE.

Dnia 7 bm. o godz. 16.30 Polśkie Radjo na­
daj© krótki koncert ciekawych duetów wo­
kalnych w wykonaniu artysifld operowej, 
znanej również z licznych występów mikro­
fonowych, Haliny Dudiczówny i barytona 
Józefa Korolkiewicza, śpiewaka o wysokiej 
kultarza i ,

ŚRODA 6 WRZEŚNIA.
Ł00 — Sygnał czasn i pieśń „Kiedy ranne 

wstają zorze". 7.05 — Gimnastyka. 7.20 — 
Muzyka z płyt. 752 — Chwilka gospodarstwa 
domowego. 1157 — Sygnał czasu, hejnał. 12.05
— Koncert popularny zogrodu „Bagatela" w 
Warszawie. 12.33 — Komunikat meteorolo­
giczny. 12.35 — D. c. koncertu z ogrodu „Ba­
gatela". 12.55 — Dziennik południowy. 14.55 
>— Muzytka. 15.05 — Komunikat gospodarczy 
i urzędowa ceduła giełdy zbożowej i towa­
rowej w Katowicach. 15.15 — Muzytka. 15.25
— Komunikat gospodarczy. 15.35 — Komuni­
katy Związku wynalazców. 15.40 — Muzyka. 
1545 — Skrzynka PKO. 16.00 — Koncert or- 
Jdestry mandolinistów „Moniiusżko" z Weł- 
nowca pod dyr. Kazimierza Bończy-Toma- 
szewskiego. 17.00 — Odczyt. 17.15 — Koncert 
solistów. 18.15 — Odczyt pt. ,,Miłość wielkie 
go króla14 (Sobieski i Marysieńka) wyigł. dr. 
Lucjan Kurdybacha. 18.35 — Pieśni słowiań­
skie w wyk. Rony Bandy-Briesemeistcr. 19.05
— Prof. dr. Kazimierz Siimm: ,JO żmijach i 
innych jadowitych wężach*4. 19.25 — Roz­
maitości. 19.40 — Kwadrans literacki: Nowe­
la Piotra Choynowskiego „Zdrada". 20.00 — 
Recital fortepianowy Stanisława Szpinafltekie- 
go. 21.10 — Muzyka lekka. 22.00 — Odczyt w 
języku esperanckim. 22.25 _— Wiadomości 
sportowe. 22.35 — Wiadomości meteorologicz­
ne dla komunikacji lotniczej. 22.40 — Muzy­
ka taneczna. 23.00 — Skrzynka pocztowa w 
języku francuskim.

W WĄSIKIEM PRZEJŚCIU.
Iksiński nic lubi Wituskiego. Wuśki nie zno­

si Iksińskiego. Pewnego pięknego dnia, spo­
tykają się obaj przy wąskiej kładce.

— Z drogi — ryczy Iklński — nie ustępuje 
nigdy pyszałkom.

— A ja zawsze — mówi grzecznie Wiuski 
i schodzi no bok*

|W ubiegłą nfedzffefflę Soikolisdwo z 16 
gniazd Okręgu zHecialb się na Niemce na 
swój doraźny zlot. Nieipogóda psociła, la­
ło bez miary pirzez Całą popirzedinią noc, 
lało rauikiem, lało w czasie pochodu z 
koścdolla, kropiło irzęsiśca© popołudniu i 
lało zmówi po godz. 5 wieczorom. A j»-. 
dnak ztot się odbył i odrobił swój pro­
gram. Chwile krótkiej pogody między 
jednean laniem a druigiem, odrobina prze 
błydkuijąpetgo skąfpo słońca pozwalały za­
pomnieć o tem, że wszędzie było mokro. 
Zrefiztą chwilami miało się dach nad gło­
wą, zakopiański dach pięknej gospody 
na Niemcach.. Było tam się czeim posilić 
z obozowego Jkortła“ przygotowanego 
przez zacne druchny-goeposiie, było się 
gdzie przebrać, umyć, oczyścić — wresz­
cie odpocząć. Alle na to ostatnie byto cza­
su maló. ' 1 ■ '• ! i ! ■ i;*i 1 1 i 1 (

Od godz. 7 rano zaczęła się próba! ćwi­
czeń na boifikn, potem zaraz po 9-ej or­
dynek do pochodu na nabożeństw© do ko­
ścioła odległego o przeszło 3 kilometry. 
Pehód' ubarwiony sztandarami, miundiur- 
kanai, druicihen i czertwieniią koszul soko­
lich, ciągnął długim węrżem przez Niem­
ce, Szmejkę, Kazimierz ku kościiołowk 
Zacny ksiądz prolwaszcz Krzyżanowski 
nietylko nie źblurczał za kilkanaście mi­
nut opóźnienia, ad© jeszcze przemówił 
serdecznie i krzepiąco od1 ołtarza do gro­
mady Sokioilstwa i zaczęła się Msza śtw. 
przy niespodziewanym zupełnie udziale 
chóru kościelnego, który ćwiczonym pię­
knie śpiewem dopełniał nastrój nabożeń­
stwa. A i o pięknym śpiewie panii Nliied- 
baiiowej należy tiu wspomnieć i wyrazić 
Śpiewaczce szczególniejsze podziękowa­
nie. Przed jedenastą — po Mszy św. So­
kolstwo opuściło kościół i w takim sa­
mym porządku jak przedtem ruszyło w 
,pochód powrotny. Defilada w pobliżu 
Gospody na Niemcach zakończyła pier­
wszą część programu. Drugą wypełnił 
obiad.

CENTRALA BANKU
w numerze hotelowym.

W swoim czasie głośne było w Za-lzwą „Pożyczkowa kasa**. Święty an- 
głębiu i na Śląsku nazwisko Wilhel-I gażował udziałowców, którzy mieli 
ma Świętego, który założywszy w 
Mysłowicach kasę pożyczkową, na­
ciągał łatwowiernych, obiecując po­
życzki budowlane i pobieraj ąę na to 
duże opłaty. Po zdemaskowaniu oszu 
kańczydh manipulacyj, Święty ukrył 
się w Gdańsku, a po pewnym czasie 
kombinator zaczął uprawiać oszukać i 
czy proceder w Zagłębiu i Częstocho­
wie. ' . i i ‘'iii,

W związku z tem przed sądem w 
Częstochowie, stanęli Wilhelm Święty 
i Władysław Moskalik, oskarżeni o 
to, że prowadzili w Częstochowie o- 
szukańcze przedsiębiorstwo pod na-

Józek! Bierz siekierę 
■■■■■■■■■■HBfflHKnniSH i rąb sufit!

Cornaz częściej słyszymy o uistawfficz-1 ©zynfa kuchenne, nowe ubranie imętża 
niych któtntaeih i awanitininacth, jaki© się I było zadane wodą, zegarek irozbity, obiad 
toczą pomiędzy gospodarzami domów a zasypany wapnem, rozsypany cukieir 
lokatoram na tle ndepłaccfnia ozynszu za I zmieszany z sodą, herbatą i kawą — jed- 
komome. Do czego talki© awantmry mogą 
dopirowaidizdii, najlepiej świadczyć może 
/rozprawa, jaką się rozeginała wczoraj w 
sądizńe giriodiżkim w Sosnowcu.

Tym razem mamy do zanotowania niie- 
spotryikany dotychczas sposób likwidowa­
nia zatargów, na jaki wpadł gospodarz, 
celem pozbycia silę niewygedinogo Sekato­
ra. Od dłulższego juiż czasu pomiędzy Jó­
zefem ii Wnlkitoruą, małżonkami. Czetrtwwee 
(Zagórze, kolon ja „Józefów*4) z jednej 
a fokatairiką ich, Franciszką Natwmof z 
drugiej strony, dochodziło do ustawicz­
nych kłótn/i, które skończyły siię wresz­
cie tem, że podijudizan/y przez żonę go­
spodarz, postanowrił za wszelką cenę po­
zbyć się Niaiwinottoweju W tym cedn, zao- 
pairtzywszy się w sfełkiierię, wszedł na 
stirydh, znaijdiująiOy się nad mieszkaniem 
Nawrotów i jąf z pasją... rąbać sufit Ja­
kież byto przerażenie biedtaej kobitay, 
gdy wróciła do domu. Cały pokój ii kuch 
nia przedstawiały istny obraz 
jnta.j^jaoidłiod^ macj!

Zlot Sokolstwa II okręgu
w

O godz. 3 zaczęły się ćwiczenia na boi­
sku, na fctórem pomimo niepewnej pogo­
dy zjawiła się publiczność. Rozpoczęcie 
ćwiczeń poprzedzone zostało zaciągnię- 
criem na maszt flagi państwowej, powita­
nej przez orkiestrę hymnem narodowynj,, 
a przez szeregi! (Sokolstwa postawą 
„baczność*1. Patiem szły ćwiczenia spra­
wnie jedno za drugim przy towarzysrze- 
ninr muzyki. Prowadził je druh naczetkiak 
Okręgu Matrjan Pawefekii przy pomoc y 
naiczełników gniazd. ,Więc najpierw, wy­
stąpiły driuchny z obrazoiwem Ćvdcize- 
niem koiarowemi „wywĄjadłami/1', /potem 
zastępy gniazd — z odrębnemń ćwicze­
niami, między którema efektowna pira­
midy chłopców), barwne obrazy dziew­
cząt z gn. Dąbrowa, obrazy gimnastycz­
ne z wstążkami, tak lekcyjny gimnasty­
ki chłopców z Piasków i inne. -Wszystko 
wykonane bardzo udatnie. Następnie 
ćwfczeintia lancami i po nich- ćwiczenia za­
stępu karabinami;, wreszcie popisy kola­
rzy. i ■' 1 !'«» i : i ' -di I

W tym momencie nadciągnęły znów 
ciężkie chmury i stało się jasne, że na­
stąpił ulowa, która udaremni wykonanie 
ostatnich numerów progiramiu i maso­
wych wolnych ćwiczeń druhów i „ordy­
nek" całego okręgu dłai odśpiewania na 
zakończenie Jłotiyi44.

Publiczność wystraszona deszczem zni­
kła, a druhowie w liczbie setki zdołali 
wykonać udatnie tylko dwa Obrazy jiuiż 
w czasie ulewnego deszczu. Trzeba' było 
oszczędzić ludzi, ubranych iwi lectutikzie 
gimnastyczne kotajurny i zrezygnoweń z 
programowego zakończenia ćwiczeń, opu­
szczono flagę i ustąpiono z boiska przed 
uiltewą i zmrokiem. Parę godzin trwały 
jeszcze odjazdy gniazd i pożegnania. prze 
płatane... tańcami na sali'.

Z opłat za wejście na bodsiko sokolstwo 
zebrało 70 złotych, które przeznaczono 
na naszą flotę wojenną.

,1 1:1 ' Widz.

mm wpłacać po 150 zł., wzajmian za co 
„pan dyrektor*4 obdarzał ich posada­
mi w swej instytucji z pensją 150 zł 
miesięcznie, wypłacanych oczywiście 
na księżycu. Miejscowy oddział kasy 
mieścił się w odnajmowainym pokoju 
w I Alei, centrala zaś — w numerze 
hotelowym w Sosnowcu.

Przewód sądowy rzucił jaskrawe 
światło na osobliwe praktyki „dyrek- 
tora“ i złagodził ostrze oskarżenia w 
stosunku do Moskalika, który okazał 
się jedną z ofiar Świętego.

Sąd skazał Świętego na półtora ro­
ku więź., Moskalika zaś uniewinniła

nem słowem ruina!
Na rozprawie poszkodowana ze łzami 

w oczach mówiła:
i— Nie zapłaciłam za 2 miesiące, gdyż 

mąż mój nie mógł pieniędzy odebrać. 
Gospodarz i jego żona, na każdym kroku 
dokuczali mi ii odgrażali się, że ze mną 
skończą. Kiedyś, po jednej z takich a- 
wantar gospodyni zwróciła się do swego 
męża i krzyknęła:

— Józek! Bierz siekierę i rąb Sufiirt! 
Musilmy zawalić, wyrąbać, a w naszej 
pracy nie damy mieszkać!... Kiedy cthcia- 
łam iim iw> tem przeszkodzić i wejść na 
igórę, wtedy gospodyni) złapała mnie za, 
gardło i za włosy ii zaczęła dusić.

I- choć oskarżony zaklinał się, że sufitu 
nie rąbał i, że ouflilt zawalił się sam, gdyż 
był Stary, a beilkil nadgniłe, sąd biorąc 
pod uwagę zeznania naocznych świadków 
zajścia, uznał winę małżonków Czerwiec 
za całkowicie udowodnioną i skazał każ­
de z mich na 6 tygodni aresztu.

► POLSKA — JUGOSŁAWJA.
W niedzielę dnia 10 b.m. odbędzie się Wi 

Warszawie piąte spotkanie rndędzypaństiwow* 
/W piłce nożnej Juigosłaiwja — Polska! Na 4 
dotychczas rozegrane mecze wygraliśmy trzy,1 
zaś jeden tylko zakończył się naszą poraża 
ką. Forma Jugosłowian jest obecnie b. dobra! 
o czem świadczy ich zwycięstwo w niedawno 
rozegranym meczu z Czechosłowacją 2:11 
Przeciw tak silnemu przeciwnikowi zestawił 
kapitan związkowy p. Kałuża następującą 
drużynę reprezentacyjną: w bnamce Albań-* 
skń, w obronie Pająk i Martyna, w pomocy® 
Kotlarczyik II I i Mysiak, w napadzie: Nie* 
chcioł, Artur, Nawrot, Pazurek i WłodanŁ' 
Rezerwowi: Fontoiwicz, Ccbuilak, (Dziwisz 
(Ruch), Ciszewski i Król.

KRAKÓW — BUDAPESZT.
W niedzielę dnia 10 broi, w Krakowie od< 

■będzie się mecz reprezentacyj piikarsikich 
Krakowa i Budapesztu.

MiesiikjczmJik PAfNI DOMU. Numer wmześnato* 
wy. Prawdziwą rewolucją jest artykuł redt.
M. Romanowej pt. „Nie darmo44. Autorka nai 
wołuje konsumentów do zdania sobie spra­
wy z tego; że w handlu „cudów niema" i żai 
za wszystko trzeba płacić. Chodzi o to tylkol 
■aby umieć odróżnić dobry towar od złego i 
korzystać jedynie z właściwych reklam i o* 
kazyj. Marja Strasiburger w interesujący spś 
s<lb wykazuje, że sole mineralne w pożywień 
itiii jo „Broń przeciw krzywicy, gruźlicy! 
próchnicy zębów i anemji". Cenne wskazów^ 
ki, w jakich produktach można znaleźć owe 
naturalne lekarstwa oraz jak gotować pro-ł 
dukty, aby tych cennych składników nie nM 
szczyć — potrzebne są nietylko każdej pan® 
domu, lecz każdemu, kto chce stosować ra­
cjonalne odżywianie. Dr. Tarnawski z Ko­
sowa poucza, jalk „Hartować ciało zabiegami 
wodnemi44 i jak je powinny stosować osoby 
■wrażliwe na zimną wodę. M. Chmieleńskal 
omawia dezyderaty Związku Pań Domu wł 
sprawie budowy domku rodzinnego i rozpla­
nowanie jego wnętrz. „Telefon w domu*4 —! 
to łącznik ze światem, a zarazem utrapienie^ 
jeżeli nie umiemy właściwie z niego korzy* 
dać. I. Mandiukowa po da je wskazówki bar* 
•dzo cenne i pożyteczne dla rozmówców. ArJ 
ityikuł „Zwiedzamy wytwórnie krajowe44 wproj 
wadza nas za kulisy fabryki trykotaży. 23 
zainteresowaniem śledzimy różne fazy pno-j 
diukcji i razem z sprawozdawCzynią docho* 
dzimy do wniosku, że „popieranie wyłączniffl 
wyrobów produkcji krajowej niezawsze wy-l 
maga poświęcenia4*. Nasz przemysł tryłkofaJ 
żowy stoi na poziomie nie niższym niż za* 
granicą. „Pani wyjechała...'1 skarżą się na* 
zem z autorką p. M. Znatowicz-Szczępańską 
dzieci, pozostawione bez należytej opieki i 
dom cały — nie zorganizowany należycie na 
czas wpoczynkiu jego kierowniczki. Jadłospi­
sy na wrzesień poddadzą nowe pomysły każ­
dej gospodyni, a liczne nowe przepisy uroz­
maicą korzystnie posiłki. „Herva Matę Praw 
na“ otrzymała cechę Instytutu gospodarstwa; 
domowego, jak również aparat do gotowania 
bielizny ,Szczyt44. Obszerne wskazówki, jaki 
go stosować. Ilustraeje szydełkowych czapek 
i taikiejże pelerynki, przeróbki sukien, fo­
tograf je nowoczesnych wnętrz mieszkanio* 
wych ifd. czynią .ten zeszyt praktyczny i wy- 
kwilimy zarazem. Cena zeszytu zł. 1.10. Adres 
Redakcji i Administracji: Warszawa, Nowy" 
świat 9.

— .Pan umrze w bardzo młodym wiekiu.
WYMOWA KWIATÓW.

— Czy mogę uregulować jutro rachunek 
za te kwiaty?

— Dobrze, ale niech pan weźmie na wisze8»
, JoŁjWMiadeŁ _x»are nic
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KROHIKA ZAWIERCIA «nannHaaMBBMHaaaMMMHBans 
X NIEPRAWDZIWE POGŁOSKI. Od 
pewnego czasu, w Zawiercia, kolportowa­
na była pogłoska, jakoiby dyrekcja zarcib 
ikowych zakładów włdkiennczych. daw­
nie Bemdt i S-ka w Zawierciu miała u- 
muchomić z dniem 10 b.m. oddział tkal­
nię. Jak nas uformują, pogłoska ta rniie 
polega, na prawdzie, bowiem .narazi© nie­
ma moiwyi alby oddział ten mógł być u'nu>- 
ehomiony. Fabryka zatrudnia obecnie o- 
koło 170 robotników na drwię zmiany 
.dziennie.
)X SPRAWOZDANIE. Stowarzyszenie 
Łezrobotnych „Wzajemna pomoc“ w Za- 
jrwtenciiu urządziło kwestę ulicznią w dn. 
00 sierpnia i 3 wrzelśnia rb. Zebrano w 
dmiu 2O.VIU zł. 104 gr. 32, a w dniu 3 
b.m. 65 zł. 6(2 gr. czyli .razem 187 zł. 85 gr. 
Z kwoty powyższej zyski czyste obirócio-
ne zostaną na pomoc dla nfl.jbiiieidtnricj- 
ezych rodzin Stowarzyszenia, a przeci e- 
wtszystflffliem na zakup książek i i. p. dilia 

. Boh dzieci. '
X POBICIE. Antoni Męcnlk z Zawiercia 
(Krakowska 16) został pobity i pokłuty 
nożem przez kiiJlku oeobntików. W spra­
wie tej podlić ja prowadzi dochoidizenie.
X BICIE SZYiB. Stlanilsłiaiwawłi Wńldaw- 
Bnu (Wenecka 4) wylbiltio w oknach 

y, wartości 50 zł'. Posądza on o to J. 
urskdego z Zawiercia. Ploillicja prowa- 

Jdzi w tej spriaiwie dłocthodzenii©.

KRONIKA nl KIK7Ą

Bójka w bóżnicy
NA TLE KONKURENCJI.

Przedwczoraj w bóżnicy pślllickiiiej 
Iniikła bójka pomiędzy dentystami - 

Piflfiimr- TAnSterftTn i

wiy- 
__ .... ży­
dami w Pil&cy: Lej żarem Austerem i Ka- 
infmanem, względnie pomiędzy ich sym­
patykami na tle konkurencji. Tło tej a- 
jwantury jest następujące: w Pifflilcy ry- 
wiałizują ze sobą dwaj dentyści - żydzi, 
z których jeden tuj. Austetr mia prawo 
^wykonywania swego trudnego zawodu, a 
drugi p. Kufrnan praktykuje bez zezwo­
lenia. Auster miał oskarżyć swego kon- 
kiuireinta Karutfmiana o to przed policją, 
która w następstwie przeprowadzonej re­
wizja, zabroniła Kaufmanowi prowadze­
nia galbdnetu. Za to rzekome oskarżenie 
przed policją, Kaufman zemścił się na 
rywalu i za teren zemsty wybrał bóżni­
cę. Na czelle swoich zaufanych luidizai, jak 
Hocihca jtów ii innych wkroczył do bóżni­
cy i silnie poturbowali Austeria. Wśród 
innych okaleczeń, Auster ma zmiażdżo­
ną kość nosową. Odwieizdono go dlo szpi­
tala w Olkuszu.

iX WIEC. W niedzielę pppoł. w sala Do­
mu rolbotniiiczegio w Olkuszu, odbył się 
wiięc polityczny, na którym przemawiał 
poseł Kai! piński (PiPS. CK W.).
,X ZA PRZYWŁSZCZENIE. Sołtys wsii 
Czajo wilce, gm. O łanowiec, Józef Synow­
ski wyrokiem sądu grodzkiego w Skale 
pod Ojcowem skazany został za przy­
właszczenie pieniędzy podatkowych w 
wysokości zł. 791 na pół roku wdięzienia 
z zasądzeniem zwrotu powyższej sunny 
urzędowi gminnemu.
|X UJĘCIE ŚWIĘTOKRADZCY. W no­
cy z soboty na niedzielę w wliellkilm ko­
ściele na Jasnej Górze w Częstochowie 
ujęto świiętóknadzcę, którym okazał się 
58-letni Piotr Krzcifuk, mieszkaniec po- 
jwatu Olkuskiego, ostatnio bez stałego 
miejsca zamieszkania. Krzciuk zdążył 
lirozbiie młotkiem puszkę ofiar, w której 
znajdowało sę 101 zł. 40 gr.
X USIŁOWANIE SAMOBÓJSTWA. Na 
st. Kożlów (za tunelem Miechowskim) 
rzudłla się pod pociąg w dniu onegdaj- 
>zym, w celu pożbflwienua eię życia 25- 
jetniiia Wilktarja Tabor, służąca gospodia- 
u*zai Gerata w Kozłowie. Denatkę w cięż­
kim stanie przywieziono do szpitala oll- 
kuskieigo. Przyczyna targnięcia się na 
Jżycde, nanażie nieznana.

W KINIE.
— Przepraszam bardzo, czy nie ze-chciałaiby 

parni zdjąć kapelusz, ponieważ nic nie widzę. 
Zapłaciłem za miejsce 3 zł.

— A ja za swój kapelusz 35 zł.
NA PERONIE

KURA I OSIOŁ.
Gość w restauracji do kelnera: Jeśli to ma 

być zupa z kury, to ja jestem osi™.
— Szanowny panie, to jest bezwzględnie 

zuipa z kury — zapewnia ze szczególnym na- 
Aalnez.

ZBIÓR BRZOSKWIŃ W CASTEL GAiNDOLFO.
W Caistel Gandolfo w letniej siedzibie Papieża istnieją wielkie plantacje brzoskwiń. 
Młodzież przynosi na zakończenie zbiorów koszyki z owocami do pobłogosławienia.

S12JLG0SP0DARCZE
Danina majątkowa na raty.

Ministerstwo skarbu wydało w dniu 
22 sierpnia rlb. następujący okólnik 
do wszystkich izb i urzędów skarbo­
wych:

— Na podstawie ustępu 2 art. 9 u- 
stawy o nadzwyczajnej daninie ma­
jątkowej (Dz. U. R. P. nr. 29 poz. 248) 
upoważnia się pp. prezesów izb skar­
bowych (naczelnika wydziału skarbo­
wego) oraz kierowników urzędów 
skarbowych do udzielenia indywidual 
nych ulig w spłacie nadzwyczajnej 
daniny majątkowej w II grupie kon­
tyngentowej w drodze rozkładania 
raty należnych z tego tytułu kwot

Poczta konkurentem kupiectwa.
W „Tygodniku Handlowym" p, Szczer- 

Ibiińisiki zwraca uwagę na skutki „rozma­
chu" Ministerstwa poczt, które wydaj© 
„Łącznika PoOztowego", onaiz ilustrowa­
ne kartki, tworzy „Reklamę Pocztową", 
a ostatnio wprowadza do urzędów, pocz­
towych sprzedaż szeregu artykułów. Au­
tor pasze:

„Obecne rozporządzeń©, zaprowadza­
jące w urzędach i agencjach sprzedlaiż 
znaczków stemplowych, losów loteryj­
nych, tytoniu, cygair i tabaki, stanowi 
dalszą rozbudowę działalności monopolu

Kronika gospodarcza.
WYSTAWA W CZĘSTOCHOWIE. Z tego- 

rocznemi uroczystościami jasnogórskiem.i w 
dniu Narodzenia Najświętszej Marji Pammy 
połączono otwarcie ciekawej wystawy pt. 
„Okno wystawowe przemysłu częstochow­
skiego", która będzie otwarta w dniu 7 wrze­
śnia rb. Wystan a ta, jak jiuż sam tytuł wska­
zuje, odbiegnie od utartych szablonów za­
zwyczaj urządzanych targów i wystaiw. O- 
bejmować będzie wszystkie gałęzie przemy­
słu częstochowskiego, ze szczególnem uwzglę 
dnieniem przemysłu Iniarrkiego, jedwabni- 
czego oraz dewocyjnego. Do udziału dopu­
szczeni są wyłącznie tyffiko producenci tego 
okręgu. Udział wystawców obejmuje prze­
szło 120 stoisk reprezentacyjnych około 40 
coaajmniej gatunków miejscowego przemy­
słu. Że względu na to, że zjazd pątników w 
tym okresie przekracza zwykle lilezbę 200.000 
osób, wystawa ma duże możliwości propa­
gandowe dla przemysłu tego okręgu.

ULGOWE ŚWIADECTWA PRZEMYSŁOWE 
UDZIELAĆ BĘDĄ IZBY SKARBOWE. Mini­
sterstwo skarbu zarządziło, ażeby wszystkie 
nie załatwione dotychczas podania o ulgowe 
świadectwa przemysłowe na rok bieżący i la­
ta ubiegłe załatwiane były przez Izby skar­
bowe we własnym zakresie. Przyczem Mini­
sterstwo skarbu zastrzegło do swojej decyzji 
jedynie wypadki przeklasowania z I do II 
kategorji świadeotw przemysłowych dlla 
przedsiębiorstw handlowych, oraz przeklaso- 
wania, dotyczące pierwszych pięciu kategoryj 
świadectw przmeysłowych dla przedsię­
biorstw przemysłowych. W związku z po- 
wyźszem Ministerstwo skarbu upoważniło 
Izby skarbowe do udzielania ulg przy naby­
waniu świadectw przemysłowych w wyżej 
oznaczonych granicach w tych wypadkach, 
gdy nabycie właściwego świadectwa przemy­
słowego mogłoby zagrozić egzystencji gospo­
darczej odnośnego przedsiębiorstwa.

EKSPORT ZBÓŻ Z POLSKI w sierpniu rb. 
wykazał znaczny spadek. W miesiącu tym 
wywieziono bowiem, jeśli chodzi o cztery

, ajówae zboża, tylko 20.892 tony wobec 29.599

najdalej do końca roku podatkowego
Powyższe ulgi mają być udzielane 

w wypadkach, gdy jednorazowe 
uiszczenie daniny mogłoby zagrażać 
egzystencji ekonomicznej płatników. 
Niniejsze upoważnienie przysługuje:-

1) przy daninie do zł. 1000 kierow­
nikom urzędów skarbowych;

2) przy daninie ponad 1000 zł. pre­
zesom Izb skarbowych (naczelnikowi 
wydziału skarbowego).

Z uwagi na konieczność otrzyma­
nia preliminowanych miesięcznych 
wpływów ulg należy udzielać z jak 
najdalej idącą ostrożnością, ;

ku-
mo-

pocztowego w kierunku niszczemfia 
pieckieigo aparatu wymiany. Czyż 
żerny bowiem na chwilę pomyśleć, że w 
Drohiczynie, Ropczycach, Wiśle, Jurgo­
wie, Wiięcborgu, Zborowi©, Sopoćkiniach 
i w tysiącu innych miast ii miasteczek na­
szych pojemność rynku jest tak znaczna 
w dziedzinie potrzeb piśmienniczych, ty­
toniowych, loteryjnych itp„ że powierze­
ni© funkcy j sprzedażnych w tych diziedzlii 
nach urzędom i agencjom pocztowym nie 
podetnie istnienia sklepów prywatnych 
z tych właśnie gałęzi handlu?"

ton w lipcu rb. Pszenicy wywieziono 1.144 t. 
(w lipcu 5462 t.), żyta 15.621 t. (p0.861 t.), jęcz 
mienia 3.208 t. (4.637 t.) i owsa 642 t. (4.639 t.).

GIEŁDA WARSZAWSKA.
Dtmla 5 wtraeśnfia.

Dewizy: Belgia 124.75, Gdańsk 173.60, Ho- 
landja 360.50, Londyn 28.36—28.37, Nowy 
Jork 6.16, Paryż 35.02, Szwa jcarja 172.75, Wiło 
chy 47.10.

Obroty małe, tendencja niejednolita. Ban­
knoty dolarowe w obrotach pozagiełdowych 
6.17. Rubel złoty 4.72. Dolar złoty 9.02. Gram 
czystego złota 5.9244. Dewiza na Berlin w 
obrotach międzybankowych 01320. Marki nie 
mieckie (banknoty) w obrotach prywatnych 
21120.

Papiery procentowe: 7 proc. poż. stabiliza­
cyjna 51.00—50.88; 4 proc. poż. inwestycyjna 
serjowa 110.00: 4 proc, państw, poż. premjo- 
wa dolarowa 47.25^—4825; 5 proc, kanwersyj- 
na 50.00; 6 proc. poż. dolarowa 60.00 (w proc.) 
10 proc. poż. kolejowa 104.00 (w proc.); 5 
proc. poż. konwersyjna 44.50.

Akcje: Bank Polski 83.50—84.00—83.75;
Lilpop 11.35; Ostrowiec 30.50.

GIEŁDA ZBOŻOWO - TOWAROWA.
Ceny za 100 kg. parytet wagon Warsza­

wa, w handlu hurtowym, ładunkach wago­
nowych. Kursy ustalone na podstawie cen 
giełdowych.

Żyto I standard od 13.50 do 13.85. Pszeni­
ca jednolita 21.00—21.50. Pszenica zbierana 
20.50—21.00. Owies jednolity 468 g-ł 13.00— 
14.00. Owies zbierany 438 g-11 12.50—13.00. 
Jęczmień na .kaszę 14.00—45.00. Mąka pszen­
na gat. I 45% „teksasowa" nowa 38.00—43.00. 
Mąka pszenna gat. pierwszy 65% nowa 35.00 
—38.00. Mąka pszenna gat. II 20% po „te- 
ksusowej*1 nowa 32.00—35.00. Mąka pszenna 
gat. IH ,poślednia" nowa 18.00—23.00. Mąka 
żytnia pytlowa gat. I 65—55% 24.00—25.00. 
Mąka żytnia sitkowa gat. II po 55% 18.00— 
19.00. Mąka żytnia razowa 95% 16.00—19.00.

Bluzka i berecik 
szydełkowane.

Efektowną bluzkę z dwóch kolorów wełnj 
zaczyna się od roboty ściągaczki (paska) ko­
lorem ciemniejszym, ściągaczkę zasadniczo 
robi się na dwóch drutach. Na połowę bluz­
ki (oddzielnie robi się przód, oddzielnie tył) 
trzeba zacząć na 70 oczek na cienkim drucie 
i robić ścisło, tj. 2 oczka zwykle, 2 nawy- 
wrót. Kto jednak nie umie robić na drutach 
może ściągaczkę robić szydełkiem. Robi . się 
ją wtedy wpoprzek pólsłupkamii, szydełkiem 
stalowem Nr. 2, 15 oczek łańcuszka, rząd pól- 
siupków, następny rząd pólsłupków robi się 
wbijając szydełko w dalszą nitkę oczka, jak 
na wzorze. Robiąc tak stale uzyskany pasek 
rozciągający się jak harmonijka.

Pasek powinien być dość ciasny, by bluz­
ka dobrze leżała. Do tego paska dorabiamy 
bluzkę następującym ściegiem: półstepek, 4 
oczka łańcuszka, słupek raz nawijany, 4 ocz­
ka łańcuszka, półsłuppek i tdi. W drugim rzę­
dzie i następnych wbijamy półstepek w słu­
pek poprzedniego rzędu, a słupek w półsłu- 
pek, po dwunastu rzędach zmieniamy kolor 
i robimy dalej według formy, którą trzeba 
sobie na papierze wyrysować, zdejmując ją 
np. z jakiejś posiadanej bluzki, lub diżem- 
perka.

Należy robić oddzielnie przód i tył, następ­
nie je zeszyć i zrobić rękawki zaczynając 
obrabiać je kolo pachy. Aby miały pożąda­
ny fason, należy dodawać potrochu, uważa­
jąc, aby wzor.u nie zmylić. W odipowiedniem 
miejscu zimienić kolor i ściągnąć mankieci- 
kiem z półsllupków. Wykończenie przy szyi 
i fantazyjną krawatkę, należy również zro­
bić z pifsłupków.

Berecik robi się z tej samąj wełny co bluz­
ka. Zaczyna się do środka, robiąc łańcu-szek 
z 6 oczek i łącząc go w kółko półsłupkiem, 
następnie 3 oczlka łańcuszka i słupek, powtó­
rzyć 6 razy i td. robić 3 następne rzędy, u- 
ważając, aby beret się nie falował, następnie 
rząd słupków z ciemniejszej wełny, i znów 
ścieg, jak poprzednio z jaśniejszej. Po kil­
kunastu obrotach przestać dodawać, robiąc 
same półsłiupki. Beret ułożyć szykownie na 
głowie wkładając go na prawe ucho, wywi­
nięcie spiąć diużą stalową ągrafą, by two­
rzyła ostra rożek nad prawem okiem.

Modne kapelusze.

Ostatnie fasony modnych kapeluszy 
jesiięmnyah.
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POLSKI
POWRÓT POLSKIEJ EKSPEDYCJI 

POLARNEJ.
Onegdaj przyibyli <lo Gfdiynii trzej 

członkowie pofekiej ekspedycji połamie j: 
inż. Czesław Jacek - Centkiewicz, Sta­
nisław Siedlecki i Władysław Łysakow­
ski; Powitanie przybyłych odbyło się w 
gmachu ofceerwatorjnm morskiego P. I. 
M‘a w Gdyni. Członkowie ekspedycji po­
larnej podczas ta-miesfeoznego pobytu 
na Wyspie Niedźwiedziej zebrali bardzo 
wfelle cennego materjaia obserwacyjne­
go i mogą siię poszczycić poważnemi wy­
nikami naukoweimi. Wczoraj członkowie 
ekspedycji rozjechali! się do swoich ro- 
dizin. Za kilka dni odbędzie się w War­
szawie oficjalne przyjęcie ekspedycji.

DZIENNIKARZE SŁOWACCY 
W POLSCE.

W niedzielę przybyła do Warszawy 
delegacja dziendikarzy słowackich z Bra>- 
tfeławy pod przewodnictwem prezesa 
ritoiwaekiej f.idiji Syndykatu dziennikarzy 
Czechosłowackich red. Huiszka. W skład1 
wycieczki wchodzą nadto wiceprezes fb- 
Jlji syndykatu red. Siindor, sekretarz de- 
Jęgiaieji Murgias i pp.: Aekaander (Ajen­
cja urzędowa) Korman (Robotniekie No- 
viny), Nednicky, Miiile, Rosner, Repacek 
Sakson, oraz Wacław Łaciński konsul 
R. P. w Braitislawie. Delegacja dzienni­
karzy słowackich uczestniczyła w dożyn­
kach w Spa.le, a następnie przybyła do 
Warszawy i została przyjęta w minister­
stwie spr. zagr. Wycieczka, która odby­
wa się pod hasłem „Bratisliawa — Gdy­
nia14, udaj© się w daltezą podróż do Gdy­
ni1 i Gdańska, stąd wraca do Poznania i 
Torunia, poczem przez Warszawę 'U daje 
się do Wffltoa, a stąd wyjeżdża do Lwo­
wa i Krakowa, gdzie stanie w dniiu 11 
b. m.

LIKWIDACJA POWIATU 
OBORNICKIEGO.

Po zlikwidowaniu już trzech powiatów 
w woj. Pozniańskiem, zanosi się na litowi 
dację powiatu Obornickiego, jednego z 
największych w Wielkopolsce, co w o- 
becnej ciężkiej dobie kryzysu byłoby 
dotkliwym ciosem dla miasta Obornik, 
walczącego z wfelkietmi trudnościami fii- 
nansowemi. Powiat Obornicki miałby zo­
stać włączony do pow. Wągrówiectkiego, 
Szamotulskiego, Chodzieżtekiego i Czarin- 
kowskiego. Potwierdzenia tej pogłoski 
narażę brak.

ZWOLNIENIE Z WIĘZIENIA.
Sędzia Miller zwolnił z więzienia 8-miu 

działaczy Stronnictwa Narodowego, are­
sztowanych przed 15-tu dniami, pod za­
rzutem udziału w akcji antyżydowskiej 
w Częstochowie. Zwolnieni zostali': Ma- 
ksymiljan, Tadeusz i Wacław Mądziko­
wie, przebywający Częstochowie wła­
ściciel majątku Kossów, Jan Bogdano­
wicz i akademik Jerzy Grynek. Za kau­
cją w wysokości 10.000 zł. zwolniono ap­
tekarza Pliiotra Kozerskieigo, 5.000 zł. Mne 

czyisliawa Dobosza i 1.000 zł. Jana Dźwi- 
gafekiego. W więzieniu częstochowiskiem 
pozestaje jeszcze 17 działaczy Str. Naro­
dowego.
ZA OBRAZĘ PREZYDENTA RZPIJTEJ 

I MARSZ. PIŁSUDSKIEGO.
Przed sądem okręgowym w Krakowie 

stanął w poniiedlziałek 52-Ietini robotnik 
Marjan Kołodziejczyk, oskarżony o znie 
waiżane Prezydenta R. P. i mairsz. Pił­
sudskiego. Wedle alkitiu oskarżenia, Koło­
dziejczyk dnia 14 kwietnia btr. na uili- 
-each Krakowa' ubliżał słownie Prezyden­
tów i marszałkowi' Piłsudskiemu. Po 
przewodzie sądowymi skazano Kołodiziej- 
czyka na 6 miesięcy więzienia za każdy 
z tych występków, przyczem sąd orzekł 
ikarę łączną 8 miesięcy więzienia oraz

KTO JEST PIJANY?
CIEKAWE METODY ROZPOZNAWCZE POLICJI ANGIELSKIEJ:

Nie ulega wątpliwości, że mnóstwo nie­
szczęść samochodowych zawdzięcza się 
nietrzeźwości kierowcy maszyny. Dlate­
go to nakłada się wszędzie wysokie kai- 
■ry na nietrzeźwych kierowców samocho­
dów, pożbawna ich prawa jazdy itd. Na­
suwa 6ię tu wszakże jedna poważna tru­
dność, a mianowicie określenie ściśle sta­
nu nietrzeźwości. Dawniej zadai walono 
się tern, że za pijanego uważano tego, 
którego czuć było alkoholem i który nie 
mógł stać na nogach. Dzisiaj jednakże 
wymaga się daleko ściślejszych metod:, a 
skutek jest ten, że stwierdzenie nietrze­
źwości jest rzeczą niezmiernie trudną.

Policja londyńska .radzi sobie w sposób 
następujący: podejrzany o nietrzeźwość 
musi iść na prostej linji, z zamkniętemi 
oczami, czubkiem palca dotknąć końca 
nosa i z podniesionemi w górę rękoma 
siać na jednej nodze, pozatem powtarzać 
trudne do wymawienia wyrazy i zdania. 
W wdelhi wypadkach podejrzanych pod­

Angielka na czele powstańców B
BBBBBBBBBKBBBBBB walczy w Maroku.

Na czele oddziału powstańców berbeir- 
słkiicih w Maroku, stoi kobieta. Jest to 
36Jfetnia Angielka panna Helena Parsoins 
córka znanego kupca, który miał kiillka 
magazynów w Maroku. W roku 1920 
miss Helen udała się na wycieczkę do 
południowego Maroka i została porwana 
przez bandę Berberów, którym przewo­
dził przystojny ezedk Ul Scounti; słynny 
z odwagi i okrucieństwa. Młody szeiik 
zakochał się w jasnowłosej miss, która 
również nie oparła się wdziękom czarno­
okiego Berbera. Wytrzebią, się dila niego 
fortuny, zmieniła reliigję, przyjęła islam, 
zgodziła się nawet dzielić 'lós z kilku In­
nem! żoiniamii szelka. Od tego czasu w:od‘ła 
egzystencję typowej koczowmiczki wę­
drując z karawaną męża wgłą|b pustyni, 
to znów obozując w niedostępnych ja­

utratę praw publicznych i obywatelskich 
praw honorowych na przeciąg liait 5-ciu. 
CALA RODZINA ZATRUTA GAZEM.

Dnia 4 bm. zatruła się gazem świtilnym 
(rodzima sierżanta 72 p. p. Ignacego Le-eho 
wilcza; zamieszkała w domu dla podofice­
rów w Radtomiu. Lechowieżową oraz jej 
12-letniego syn® i 9-tetnią córeczkę zna- 
ifeziono w mieszkaniu w godzinach ran­
nych w stenie nieprzytomnym. Po prze­
wiezieniu ich do szpitala św. Kazimierza 
stwierdzono, że dzieci nie żyją, zaś stan 
matki jest beznadziejny. Wypadek zda­
rzył się pod nieobecność siefflż. Lechowi­
cza, który jest na manewrach. Przyczy­
na zatrucia narazi© nie ustalona; Ttraigicz 
ny ten wypadek wywarł na okolicznych 
mieszkańcach wstrząsające iwtnaiżenie.

daj© się także badaniom lekarskim. Ad­
wokaci amigiefecy jednakże do tego sto­
pnia potrafili zdyśkiretować te metody 
policyjne, iż nie są one już dla sądów7 
dostatecznym dowodem nietrzeźwości. 
Stwierdzono np., że wielu ludzi nawet 
w Stanie trzeźwytm nie potrafi iść po pro­
stej linji atmi też z zamkniętemi oczami 
stać na jednej nodze. Nawet gdy lekarze 
stwierdzą brak pewnych refleksów; mo­
żna to wyttomaczyć dnneim przyczynami.

Wobec tego przystąpiono óbecinie dó o- 
pnacowania nowej metody dlla stwierdze­
nie niieltlrzeźwioścdi, która polega na skon- 
stantowaniiu zawartości alkoholu w krwi. 
Lecz i ta metodia budzi pewne wątpliwo­
ści, ponieważ rozmaici. ludzie rozmaicie 
znoszą alkohol. Bądź jak bądź, stosowa­
ne wobec nietrzeźwych kierowców samo­
chodowych kary, sprawiły to, że liczba 
wypadków samochodów vch znacznie się 
zmniejszyła.

rach. Wysokiego Atlasu. Brała nawet u- 
diział w guerlllii, organizowanej przez 
szeika. Fama głosi, że i podczas powsta­
nia z roku 1925-go Helena Pairsons ode­
grała czynną rolę w hiszpańskim Riffie.

Tydzień temu, po bitwie, stoczonej 
przez Lęgję cudzoziemską z oddziałem 
rcbeljąntów, kilku Berlblerów przybyło 
do> francuskiego obozu, proponując ro- 
zejm. Chcieii rozmawiać z samym gene­
rałem Huiret. Podpisano nawet jakąś u- 
mowę, alb tejże nocy Berberzy napadli 
na obóz francuski. Okadzało się, że emi- 
sarjusze działali na własną rękę, zaś ko­
bieta - dowódca jest zwolennikiem wal­
ki do ostatecznego zwycięstwa .

Fanatyczna angielka, uzbrojona w ka­
rabin, poprowadziła w bój dzikich wojo­
wników, zapewniając, ich, że raczej zgi­

nie razem z nimi; aniżeliby miała pod­
dać się nieprzyjacielowi. Podczas bitwy; 
mąż jej Uł Scounti; został ranny. Wśród 
powstańców zapanował popłoch, ale He- 
fena Parsons oświadczyła im, że jeżeliby! 
miała nawet zostać sama jedna z troj­
giem dzieci, z których najmłodsze liczy 
illat dziewięć, to gotowa jest bronić się da 
upadłego. Zawstydzeni Berberzy przy* 
sięgłli energicznej „rumijk1, że wytrwają 
dó końca.

Wywiadowcy francuscy dobrze znają: 
Helenę Parsons. Nieraz mieli sposobność, 
przekonać się o jej wpływie na powstań­
ców; Podziwiają jej odwagę i niezwykły! 
spryt. Angielska amazonka wygląda dzi­
siaj jak typowa Ber berka — opalona 
chuda, bosonoga, nosi zawój na głowie 
i wolną suknię przepasaną rzemykiem. 
Na pierwszy rzut oka nikłby się nie do­
myślił, że jest Europejką. Pewnego ra­
zu w obecności emisairjuiszówi francu­
skich, którzy przybyli do namiotu jej 
męża, wygłosiła coś w rodzaju speechu 
na temat cywilizacji europejskiej. .

— Mojem naijszczerszem pragnieniem, 
jest oddiać życie za wolność ludu, który! 
nauczył mnie żyć!...

Francuzi z właściwą im ibezstronmoścnią 
przyznają, że „szczerość osobliwej wo­
jowniczki jest rozbrajająca, a jej ener- 
gja i ofiarność budzą dła niej syimpatję 
i szacunek61.

SI CIEKAWE
MILE STOSUNKI W CHINACH.
Anmja oficjalna w Chinach liczy około 

2.600.000 żołnierzy. Olbrzymia ta masa dzieli1 
się na 66 armij poszczególnych, ale w rzeczy­
wistości każdy dowódca korpusu, dywizji, 
brygady korzysta z zupełnej autonomji i 
rządzi się, jak absolutny sauno władca. Nomi« 
nalnie naczelnym dowódcą wszystkich sił 
zbrojnych jest marszałek Czang-Kai-Czek, 
faktycznie zaś posiada on do swojej dyspo­
zycji nie więcej niż 2155.000 ludzi. Pozostała 
2.345.000 żołnierzy prowadzi wojnę z każ­
dym, kto im s{aje na przeszkodzie. Chiny 
dzielą się na 28 prowincyj, z których każdą 
zrądzi gubernator, mający do dyspozycji wła 
sną arrnję. Ale w niektórych prowincjach 
istnieje po kilka armji, które albo popiera­
ją gubernatora, albo prowadzą z nim wojnę 
W prowincji Szecznian istnieje np. 14 arrnją 
walczących między sobą i z gubernatorem,

NOWE DZIAŁO PRZECIW 
SAMOLOTOM.

We Francji skonstruowano ostatnio daleko-, 
nośną i Szybkostrzelną armatę, specjalnie 
dostosowaną do odstrzeliwania aeroplanów. 
,Armatka" ta waży 1250 kig. i strzela niewiel- 
kietmii nabojami kalibru 37 mim. Nabój taki 
o wadze 250 gr. posiada początkową szyb­
kość 875 mitr, na sekundę, co pozwala miu 
wznieść się na wysokość 7200 mtr. Nowe 
działo oddaje 100 strzałów na minutę i może 
zasypać huraganem naboi przestrzeń prze? 
którą powinien przelecieć nieprzyjacielski sa 
molot. Zdaniem specjalistów, armata ta sta­
nie się niezbędnym, jeżeli nie głównym ele­
mentem w walce powietrznej. Sieć tego ro­
dzaju dział rozmieszczona na d.rodz przelotu 
nieprzyjacielskiej eskadry utrudlni b. znacz­
nie jej zadanie.

wiadania, każde jej sławo dostarczy mi dowodów 
jej niewinności. Mówiła głosem drżącym, urywa­
nym. Przerywała często, nie mogła złapać tchu. 
Lewą ręką bez przerwy ściskała chusteczkę, a pra­
wą to podpierała głowę, to wpijała w poręcz krze­
sła. Słaby promień słonńca, padający ukośnie do 
gabinetu, muskał jej napół odsłoniętą szyję.

|— Muszę przedewszystkiem opowiedzieć, dla­
czego udałam się na ulicę Krymską. To właśnie jest 
najtrudniejsza sprawa-... Bo to było dzikie, bezsen­
sowne, i będziecie sobie wyobrażać, że... Ale nie, 
słuchajcie, zobaczycie... No, więc, byłam zazdtrosna 
o Freda, zazdrosna do niemożliwości... Poznałam go 
przed pół rokiem i pokochałam — a do tego czaisu 
niie kochałam jeszcze nikogo. Zostałam wydana za- 
mąż wbrew mej woli, a śmierć męża odczułam, jak 
stratę — jalkby to powiedzieć? — towarzysza; Kie­
dy pozmałam Freda, poczułam, że dopiero zaczy­
nam żyć, że jestem szczęśliwa, że znalazłam sens 
istnienia. Kochałam — to zbyt słabe słowo: ubó­
stwiałam go. Ten człowiek dał mi tyle!

Pani Deguise opuściła głowę.
— Ten człowiek dał mi wszyystlko. Nie może­

cie sobie wyobrazić, ozem był Fred, nie możecie 
mieć pojęcia o jego charakterze, usposobieniu, 
uczuciu. I ten smutek, który koiłam, który zaczy­
nałam koić! Pytał mnie nieraz: „Czy nie jest ci 
przykro być kochaną przez człowieka, który mógł­
by być twoim ojcem? A ja śmiałam się, gdyż 
wszystkie te obliczenia prowadziły do jednego 
'wniosku: że nie może być na świecie większego 
szczęścia jak moje. A potem — przed jakiemiiś 
nzipirema miesincami — szczęści© IUóifi. iZACZelo filię

CLAUDE AVELINE

PoMmśMFMa Delii
Z upoważnieniem autora przełożył 

Stefan Skarżyński.
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nam powiedzieć, przeżywała teraz na nowo. Wy­
obrażam sobie, co musiała wycierpieć — wiem, co 
sam w owej chwili przecierpiałem. Ona jednak 
cierpiała nie dlatego, że musiała mówić o tem wszy- 
etkfem, lecz dlatego, że przeżywała to raiz jeszcze.

__Panowie muszą mi dodać odwaigii — rzekła 
>— bo trzeba, bym miała siły skończyć. Wiem, że 
zabiłam Freda; jedynego człowieka, jakiego kiedy­
kolwiek kochałam, najlepszego, najdroższego, naij- 
cudowmiejiszego ze wszystkich ludizi! I nie wiem 
nic ponaidto. ' , x v ,

W oczach jej znowu błysnęły łzy. Regnard 
spokojnym i łaigodlnym głosem powiedział: 

* _ Czy chce pani mówić ze mną na osobności ?
Potrząsnęła głową.
— Nie, to nie gra noli...
Spojrzała ku nam, i poznawszy moją twarz, 

jęknęła zcicha. Cofnąłem się o krok, by mo2?ła na 
mmie nie paitirzeć. Pani Deguiise przesunęła ręką po 
czole; nie podejrzewała nawet, ile wdzięku kry je 
6dę -w jej każdym ruchu. Czyż ta dłoń, długa i bia­
ła jalkby stworzona do pieszczoty, mogła sięgnąć 
po broń, zadaiwać śmierć? Chciałem nieomal krzy- 
«zeć: ^Cokolwiek ta kobieta zrobi, fest niewiin- 
Triw^ii7.ud<-,Tn.ń kiedy Jfii £M2lQ-. 

psuć. Fred był ciągle tak samo zakochany i czuły, 
ale nie mogłam się pogodzić z tem, że tak go absor­
bowała jego -praca. Nie mówię o piracy tutaj: wy­
dawało mi się zupełnie naturalne, że w biurze jest 
izajęty od rana do wieczora, ale potem... Nigdy nie 
wiiealziaiałm, czy będziemy mogli nazajutrz się zo­
baczyć; zasłaniał się niespodiziewanemi okoliczno­
ściami i nagłemi zajęciami, a kiedy nalegałam, wy­
kręcał się coraz bardziej, denerwując się przytem, 
jakgdybym go schwytała na gorącym uczynku. 
Początkowo wierzyłam we wszystko, co mi mówił, 
byłam pełna ufności. A potem, zwolna, poczęłam 
przypuszczać, że jeśli Fred postępuje w ten spo­
sób, to widocznie 'nie jest zależny od siebie, że 
ukrywa przede mną jakąś stronę swego życia, że 
jest związany z kiimś innym...

Ja i szef spojrzeliśmy mimowoli na siebie. Pa­
ni Deguise mówiła dalej:

— ..... z jakąś inną kobietą. Boże, jak ja cier­
piałam! Do tego czasu nie wiedziałam, co to jest 
zazdrość, bo nie znałam miłości. Przestałam wy­
chodzić z domu, nie widywałam nikogo, nie zajmo­
wałam się niczem. Całemi dniami powtarzałam so­
bie jego słowa z poprzedniego dnia, szukałam 
w nich jakiegoś ukrytego znaczenia, wyjaśnienia 
.zagadki. A te wieczory, te wieczory, kiedy miał 
przyjść i kiedy w ostatniej chwili dizwionek telefo 
nu burzył wszystkie moje nadzieje! Od tego cza­
su żyłam w ciągłym lęku, a godziny, które spędza­
łam z nim razem, były pełne goryczy tych godzin, 
które minęły i tych, które miały nadejść...

&C.«-
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POTRZEBNY 
{chłopiec na dokończę 
{>nie praktyki do Wę- 
jdłiniarni, ul. Warszaw 
ska 1. 14 K-oss. 5704

B1BLJOTEKĘ 
rosyjską tanio sprze­
dam Waidomość w 
Administracji lub te­
lefon 14-90. 5707

W 1................................. . __ ______ -
czątkowo poilożyć kres tym barbarzyńskim widowiskom, jednakże inicjatywa ta spętała

UZDROWISKA.
MUSZYNA

98 złotych 14 dniowy 
143 złotych 21-diniowy 
pobyt w pierwszorzęd 
rym pensjonacie — 
„Hanka1' z utrzyma 
niem, poradą lekar­
ską, kąpielami mine- 
ralnemi lub borowino 
rwemi i taksą kuracyj 
ną. 5504

KUPNO 
i SPRZEDAŻ

POSADY 
i PRACE

POSZUKIWANY 
dobry korepetytor do 
łacin y. — Wiadomość: 
K. Z. Dąbrowa. 5708

UWAGA!
Potrzebne inteligentne 
panienki do pr-opagain 
dy domowej. Zgłaszać 
cię „Potońja' Sosno­
wiec, Racławicka 1.

5702

Farbiarnia i Pralnia
Chemiczna

„Z N I C Z”
Jerzy Niczewski

i S-k. 5635
SOSNOWIEC, 

ul. Kołłątaja Nr. 3. 
A jednak „Znicz” robi 
najlepiej i najtaniej. —

OKAZJA
Sprzedamy za. połowę kosztów wła­
snych: 1 pięciopokojowe,i 1 trzypoko­
jowe i 6 dwuipokojowyeh! mieszkań w 
nowym domu na Kolonji Grottgera w 
Warszawie. Słoneczne, solidne wśród 
zieleńców. Wszelkie nowoczesne wygo­
dy. Diug B. G. K. s'k on wertowany na 
47 lat. Część mieszkań do -objęcia od 
paźdżńeirmiika. Nabywcy cesja komor­
nego. , Na jpewni e jsza lokat aj oszczędno­
ści. Sprzedaż, informacje: Warszawa, 
Griottgejra 9 m. 9. Tel. 819-0(7'. od 10-14

i 16-17. 5660

Hiszpamji rozpoczął się sezon walki byków. Po zwycięstwie rępubliiki myślano po- 

na niczemu Powyższe ilustracje przedstawiają sceny z cyrku w San Sebastian: u góry'atak
torreadora na byka, niżej usuwanie ze sceny zabitego byka.

Nir. 2®Ł

TAPCZANY 
otomany, mato race, ko 
zetlki, meble klubowe, 
można nabyć w Za­
kładzie Tapicerskim J. 
Malinowskiego ul. Mo­
ścickiego 15. Również 
przyjmuje wszelkie 
reperacje mebli. — Po 
cenach bardzo przystę 
■pnycth. 5672

Pokost i Lakiery 
gwarantowane

poleca 5632

Skład Apteczny 
H. Jagiełłowicz 

3 Maja 7.

FRANCUSKA 
rutynowana nauczy­
cielka szuka pokoju w 
cenitirum Sosnowca. — 
Adres „Kurjer Zachód 
ni‘‘ dla R. F. 5640

WAPNO 
budowlane, grube, 
wysokoprocentowe po 
lecają: Wapienniki

„BRYNICA“
Czeladiź, ul. Mtlowic- 
ka, telefon 20. 476’

LOKALE

Większa wytwórnia cukrów
poszukuje 5701

dobrze ustosunkowanego 
w Zagłębiu

PANA z kaucją
celem otworsenia składu 
komisyjnego w Sosnowcu.
Oferty do administracji pod

„Wytwórnia”.

I
I
I 
I
I

KINO
ZanlBhiB 

dawniej 
Kino-Teatr 

„Udziałowy”

DZIŚ PREMJERA

NARZECZONA Z WIEDNIA
Pełna humoru i czarujących melodji operetka filmowa. — — 
Muzyka Franciszka Lehara w roli tytułowej Masta Eggert. 

Film na którym każdy dobrze się ubawi 
Ceny miejsc bez zmian.

Wkrótce: „MARTWY DOM” w-g pow. Dostojewskiego.

99

Baczność!
Najtańszy sposób zdobywania wiedzy 

beletrystycznej i naukowej
DUŻO „NOWOŚCI*

w Bibljotece IV P.M.S.

w Sosnowcu ul. 
Warszawska 2.

„1I1M1U111ŁM U UlUUlftMl HHUUU
Film francuskiej produkcji Gaumont - Aubert

W roli gł. Grazia del Rio i Lucjan Galas

Bilety po 25 gr. sprzedawane są w dnie powszednie do godz. 6.30 
w niedzielę i święta do godz. 5-ej'

w Sosnowcu, ul. Kamienna 4. 
Konstantynów. 5647

w pcmiiediziaiłki i czwartki od 4 do 7.
TYLKO 30 GR. MIESIĘCZNIE.

KINO 
„EOEN 
Sosnowiec, 
Dęblińska 4 

teł. 10-95.

99

2 godziny siedzieć będziemy pod terrorem niesamowitej treści 
wstrząsającego dramatu p. t.

„ZBRODNIARZ”
który cieszył się rekordowym powodzeniem w najwykwint­

niejszym kinie Warszawy — „Światowidzie”
Epokowa kreacja Charles Langhtona

PROSZEK
zKOGUTKIEM

Wkrótce: „Uśmiech szczęścia”
t!

'USUWA NAJUPORCZYWSZYW BÓL GŁOWY
.i i....... -........................ i

MIGRENĘ, NEWRALGJĘ

BÓLE ZĘBÓW,
GRYPĘ , PRZEZIĘBIENIA 
BÓLE: ARTRETYCZNE,

STAWOWE, KOSTNE i. T P

Radjo—Elektros
Sosnowiec

Modrzejowska 26. 
Tel. 14-24.

W podwórzu
(dom Tobjasza).

Najtaniej. — Najwięks: 
wybór.

Materjały radjowe 
i elektryczne 
Żarówki. 5527

ROŻNE

LECZNICA 
chorób wenerycznych 
i skórnych. Sosnowiec 
Sienkiewicza 17 a. — 
Wizyta 5 zł. 5225

DUŻY WYBÓR
PODRĘCZNIKÓW 

szkolnych, ipedagogicz 
nych dla wszystkich 
szkół powszechnych i 
średnich poleca Księ­
garnia Adolfa Żmigro­
du, Będzin, Kołłątaja 
30. Tel. 23. 5305

MYDŁO ADA
pieni się dobrze i w 
twardej wodzie. Zuży 
wa się niewiele. Sprze 
daż w każdej ilości w 
Fabrycznym składzie 
„Ada‘‘ Sosnowiec, Mo 
drzejowśka 30. 5.706

PROSZKI TE WYRABIAMY i W POSTACI
TABLETEK.

NAUKA 
I WYCHÓW

ŻĄDAJCIE ORYGINALNYCH PROSZKÓW

z.KOGUTKIEM"

UCZENICA
Michaiłów ski ego udzie­
la lekcji muzyki na 
warunkach przystęp­
nych. Staszica 29, I 
piętno. Zgłoszenia od 
14 — 17. 5304

ISTNIEJĄCE OD 1915 ROKU 5442

KURSY HANDLOWE 
zaprzysiężone go buch altera-rzeczozn awcy 

I AUTORA NOWYCH METOD KSIĘGOWOŚCI 

Fr. Sikorskiego
przyjmują zapisy kandydatów(tek) codziennie od 4 do 6 godz. wiecz. 
w DĄBROWIE GORN. ul. Wł. Reymonta 18. 
w SOSNOWCU w sklepie tytoniowym W-nych Leskiego 

i Musiałowlcza ulica Piłsudskiego Nr. 18. 
OPŁATA MINIMALNA. PROGRAM NAUK NA MIEJSCU.

Wiersz milimetrowy jednotomowy: na 1-ej stronie, względnie przed tekstem 60 gr.; 
w tekście 45 gr.; za tekstem 20 gr. Ogłoszenia drobne 10 — 50 gr. za każdy wyraz. 
Ogłoszenia drobne o zgubionych dokumentach i poszukiwaniu pracy po 5 gr. za wyraz. 
Szerokość szpalt przed tekstem i w tekście 70 mm., za tekstem 55 m. Numery dowodowe 
płatne. Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca ogłoszeń Admin. nie odpowiada.

SOSNOWIEC; Redakcja: Piłsudskiego Nr. 4. Tel, 64. Skrytka poczt. 62. Będzin, Małachowskiego 7. Tel. 7-90. — Grodziec, Będzińska. 
Administracja: Piłsudskiego 4 Tel. 75. Dąbrowa, ul. Krótka 11. Tel. 202. — Zawiercie, 3-go Maja 27. Za

FARTUSZKI 
szkolne, pantofle gim­
nastyczne, berety, czap 
ki do szkół średnich i 
powszechnych — dla 
dziewczynek i chłop­
ców, krawaty w wiel 
kim wyborze — po 
łeca Magazyn Gailan- 
terji damskiej i mę­
skiej „HELENA" i 
PRÓSZYŃSKI, Sosno­
wiec, „Hale Rozwoju' 
Modrzejewska 30.

5502

POKÓJ 
'umeblowany wynaj- 
mę inteligentnemu pa­
nu. Mościckiego 19,— 
in. 11 parter od 3—6. 
____ ___________ 5705

POKÓJ 
umeblowany na 1 pię­
trze do wynajęcia za- 
iraz. Stefanja Janusz 
Nowopogońska 6.

5703

Reklama
jest dźwignią 

handlu.

Najlcpszy 
umotirwwy 

PUDEK. DLA Dim

OZIDll
F I KOaUTKItKI

MATKI żądajcie w ap tekach i drogeriach hy- 
gienicznej przysypki dla dzieci „PUDER DZI­
DZI* (z Kogutkiem), utrzymującej ciało dziec­

ka w zdrowiu i czystości.

GROŹNY GOŚĆ.
Największym w, rogi cni komunikacji trans, 
atlantyckiej są góry lodowe, które w trzech 
czwartych są zanurzone pod wodą, grożąc 

nieostrożnym statkom zgubą.
MunHUBHunaunmarauHUMUMMBw
Seryjne drobne ogłoszenia.

r

30
20

.'10
5 drobnych ogł.

każdy wyraz dodatkowy dopłaca aię po 5 gr.

Po 10 wyrazów w kaidem kosztują: 

drobnych ogł. 16.00 zł. 
drobnych ogł. 13.00 zł 
drobnych ogł. 7.00 zł.
- - - - 4.00 zł.

'•U1AWCA i REDAKTOR NACZ. TADEUSZ OPIOŁA,— DRUK -KURJERA ZACHODNIEGO” W SOSNOWCU PIŁSUDSKIEGO 4.—REDAKTOR ODP. HENRYK STRYJEWSKL


